
W YD ANIE  A

Rok XX. I.
Opłata pocztowa uiszczona goto w ku.

Kraków, sobota 7 stycznia 1939 *?r. 7
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Citerg punkty rozmowo Deck-nifler
Wśród nich: sprawa wydalenia Zydow pohh'ch z Niemiec

Londyn, 7. 1. (z) Berliński ko­
respondent „News Chronicie" do 
nosi, że kanclerz Hitler w czasie 
trzygodzinnej rozmowy z min, 
Beckiem wypowiadał się otwar­
cie i szczerze. W czasie romowy 
tej poruszono następujące spra­
wy: 1 ) stosunki polsno - sowiec­
kie, 2) stanowisKo Polski w pra­
wie Ukrainy Nadmenrzańskiej, 
3) sprawę Kłajpedy i Gdańska, 4)
W  BERLINIE:

sprawę wydalania żydów pols­
kich z Rzeszy.

Korespondent polityczny „Dai­
ly Tefegrapn" donosi, że koła dy 
plomatyczne zapatrują się na 
przebieg rozmów w Berchtesga- 
den nader ootvmistycziiie. Fak­
tem jest, że rozmowy były prowa 
dzone I że Niemcy nie mają obec­
nie zamiaru skierowania swej ek 
spansji bezpośrednio na wschód.

Brak konkretnych komentarzy
Berlin 7. 1. (A )  Niemiecka prasa infarmu 

je o pobycie min. Becka w  Bsrchte&gaden w  
OgóŁnej form ie podająe, że kanclerz H itler 
przyjął polskiego ministra spraw zigranicz- 
nych przybjdego do Monai hium na dwudrJo 
w y  pobyt., w  powrotnej drodze do W arszawy 
„Essener Nationalzdtung”  podaje przy tym 
ie  w izyta min Becka u H itlera trwała 3 go­
dziny. Półoficjalne komentarze niemieckiego

W PARYŻU:

biura informacyjnego pr^ezuaczone dla za­
granicy, podkerślają serdeczną atmosfery 
przeprowadzonych rozmów. W  niemieckich 
sferach oficjalnych wstrzymują się od ja ­
kichkolwiek konkretnych koment&izy zazna­
czając jedynie, że przeprowadzone rozmowy 
dotyczyły całokształtu zagadnień nie tylko 
na odcinku polsko - niemieckim, ala również 
i ogólno - europejskim.

Powódź fantastycznych plotek
Paryż 7. 1. <A1 Podróż min. Becka do Bei 

chtesgaden i rozmowy z kanclerzem Hitlerem 
śledzone są w Paryżu z największą uwagą. W  
kołach politycznych rozmowy polsko-niemiec­
kie stanowią glowny przedmiot dyskusji, a 
również cała ni asa poświęca na naczelnych 
miejscach sw * rozważania i uwagi. Przede 
wszystkim podMeśla się tu wielkie honory ja­

kimi kanclerz Hitler p>-zyjął min. Becka mimo, 
iż nie chodziło tu o podróż oficjalną. Fakt że 
kanclerz Hitler zeszedł na powitanie polskie­
go ministra aż do jego samochodu, podkreś­
lany jest jako okoliczność zupełnie wyjątkowa. 
Przechodząc do komentowania rozmów polsko- 
niemieckich, prasa francMKa przeważnie ogra 
ni cza się do telegramów fi Berlina i Londynu.

przy czym te ostatnie podają najbardziej sen­
sacyjne i niewiarygodne plotki w poważnej for 
mie. Deputowany de Kerillis w „Epoque“ za- 
lzuca ministrowi Bonneiowi, że pcha Polskę 
v objęcia Niemiec. W  „Oeuvre“  p. Tabouis kon 
tentuje się dwoma hipotezami: albo -r- mówi o- 
na — uzyskał min. Beck zgodę na załatwienie 
spraw interesujących żywotnie Polskę, a wte­
dy Polska znowu odsunęłaby się od Sowietów 
a. może i innych krajów, albo nie udało się to 
min. Beckowi, a wtedy Polska wzmocni swą u- 
g^dę z Sowietami.

Najpierw Kłajpeda...
Londyn. 7. 1. (z ) Korespondent dy­

plomatyczny „Paily Express“ stwier­
dza, ie  Niemcy w obecnej chwili jesz­
cze nie są należycie przygotowane 
do realizowania sprawy „Wielkiej U- 
krainy*. Wspomniany dziennik przy­
puszcza że sprawa przyłączania Kłaj 
pedy do Rzeszy jest kwestią najbliż­
szej przyszłości. Na posiedzeniu sej­
miku kłajpeozKiego w dniu 17 bm. po­
słowie niemieccy mają wyrazić ży­
czenie przyłączenia Kłajpedy do Rze 
szy i Niemcy będą wówczas musiały 
wobec życzenia tego zająć stanowis­
ko pozytywne. Oczywiście w takich 
warunkach zmuszonoby Litwę do za­
warcia unii celnej z Rzeszą.

Charakterystyczne jest, że angiels­
kie koła polityczne nie przypisują e- 
wentualnemu przyłączeniu Kłajpedy 
do Rzeszy wielkiego znaczenia i że 
podobne nie podjęłyby w tej sprawie 
żadnych kroków interwencyjnych.

R z e k o m y  ra p o rt  U n d b e rg h a  
o su p re m a c ji powietrznej N ie m ie c

Londyn. 7. 1. (A ) Prasa przynosi z 
Waszyngtonu fantastyczne Informa­
cje o rzekomym tajemniczym rapor­
cie Płk. Lindbergha, przesłanym rzą­
dowi amerykańskiemu o obecnej sy­
tuacji lotnictwa niemieckiego. W ra­
porcie swym płk. Lindbergh stwier­

dza, że Niemcy posiadają niezaprze­
czoną supremację powietrzną w Euro 
pie, rozporządzano dziesięciu tysią­
cami samolotów wojskowych w pierw 
szej linii. Pomijając fakt, że informa­
cje płk. Lindbergha mogą być jedno­
stronne, tj. udzielone mu przez sa­

mych Niemców, angielskie koła facho 
we nie mają zbyt dobrej opinii o kom­
petencjach wojskowych znakomitego 
lotnika. Poza tym na konferencji pra 
sowej prezydent Roosevelt stanow­
czo zaprzeczył pogłosce, jakoby 0- 
trzymał od Lindbergha tak! raport
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Hitlerowcy za kulisami rzezi w Ty beriadzie
Sensacyjne rewelacje „News Chronicie“

Londyn, 7. 1. ŻAT. „News Chronicie" ogła­
sza sensacyjne rewelacje o agitacji nazistycz- 
r>ej na Bliskim Wschodzie w artykule wstęp­
nym p. t. „Swastyka nad Palestyną".

„Rpledzy ł agenci nazistyczni pracują inten­
sywnie, aby wywołać rozruchy antyangielskie 
w Palestynie i na Bliskim Wschodzie" pisze 
„News Chronicie". W  Palestynie daje się zau­
ważyć

aktywne poparcie ze strony Niemców 
dla powstańców.

Niemcy też, ja ktwerdzą, byli faktycznymi or­
ganizatorami rzezi 19 Żydów w Tyberiaazie na 
początku października ub. roku. Propaganda 
nazistyczna skoncentrowana jest w dwóch o- 
środkach na Bliskim Wschodzie. Ośrodek w 
Kairze kieruje akcją w Egipcie, Sudanie, Pales­
tynie i Transjordanii. Ośrodek w Bagdadzie

rozwija działalność w Iraku, Syrii i Libanie. 
Policja bada obecnie

udział Niemców w rzezi tyberiadzkiej.
Na dwa dni przed rzezią przybył do Tyberiady 
tajemniczy policjant, który podawał się za 
Biowna, później zaś znikł bez śladu. Rzeź roz­
poczęła się na dany sygnał. Arabowie otrzymy- 
wali rozkazy w jednym z europejskich języków 

Były oficer niemiecki, który mieszka w Pa­
lestynie podejrzany jest o zorganizowanie sze­
regu aktów sabotażu, szczególnie

przy burzeniu „muru Tegarta". 
Rzeczoznawcy stwierdzili, że przy zakładaniu 
min Arabowie korzystali z pomocy wysoko wy­
kwalifikowanych techników. Miny zakładane 
są w ten sposób, że mogą eksplodować w ściśle 
ustalonej chwili, nie gdy przejeżdża pierwsze 
aato, lecz dopiero drugie ewentualnie którekol­

wiek następne z kolei.
Nazistyczny system szpiegowski korzysta 

przeważnie z usług Ormian. Sieć szpiegowską 
zorganizował pewien dziennikarz niemiecki, 
który podróżował po Bliskim Wschodzie. Og­
niskami akcji nazistycznej są też kolonie nie­
mieckie Sarona w poblżu Tel-Awiwu iWald- 
heim w Samarii.

W  Egipcie, jak wiadomo, kolportowano arab­
skie wydanie „M tin Kampf", z którego usunię­
to wszystkie ustępy antyarabskie. Egzemplarz 
kosztował 3 plastry. Bardzo intensywną akcję 
pioniemiecką uprawia się przy pomocy prasy 
arabskiej.

Korespondent „News Chronicie" pisze nastę­
pnie, że mimo rozgałęzionej akcji nazistycznej 
nie znajduje ona oddźwięku wśród szerszych 
warstw społeczeństwa arabskiego, które nadal 
zachowuje postawę proangielską.

Mussolini zwróci się do Hitlera
o ułatwienia dla uchodźców żydowskich...
Odrzucone żądanie Roosevelta o kolonizację Żydów w Abisynii
Londyn, 7- 1. PAT. Korespon­

dent PAT dowiaduje się szczegó­
łów wizyty, jaką trzy dni temu 
suMbasador amerykański w Rzy­
mie Phiiipps złożył z polecenia 
Roosevelta Mussoilniemu. W to- 
kutej wizyty Phiiipps doręczył 
Mussoilniemu memoriał Roose- 
trelta, omawiający sprawy ucho­
dźców żydowskich z Niemiec. Me 
ir«oriał składa się z dwóch punk­
ów: wyłuszczając, co inne kraje 
golowe są uczynić dla osiedlenia 
tych uchodźców, prezydent Roo- 
sevelt wzywa Mussoliniego, aby 
przyczynił się do załatwienia tej 
sprawy i dopuścił do masowej ko 
icnizacji uchodźców żydowskich 
w Abisynii. W drugim punkcie 
Rooseve!t zwraca się do Musso­

liniego z prośbą, aby podjął się 
interwencji u kanclerza Hilera, 
celem uzyskania dla uchodźców 
żydowskich z Niemiec lepszych 
warunków przy opuszczaniu Nie 
miec, zwłaszcza jeżeli chodzi o

wywiezienie kapitałów i dobytku 
W pierwszej sprawie Mussoli­

ni dać miał odpowiedź odmowną, 
co do drugie j zaś udzielić miał 
obietnicy zwrócenia się do Hit* 
lera. J

Szał rasizmu we Włoszech
Rzym 7. 1. ŻAT. Rada naczelna partii faszys 

towskiej na swym posiedzeniu inauguracyj­
nym w Palazzo Littorio zatwierdziła jednomyśl 
nie politykę rasową rządu włoskiego 5 wysła­
ła telegram do Mussoliniego, że „rada wyraża 
gotowość kontynuowania tej polityki".

W  swym przemówieniu sekretarz partii fa ­
szystowskiej S'arace podkreślił, że polityka 
rasowa stanowi jedną z podwalin na których 
budowane będzie imperium włoskie. Zobrazo­
wał on ustawy lasowe i zaznaczył, że należy 
wykonywać je nielylko zgodnie z brzmieniem, 
lec? również zgodnie z duchem.

Równocześnie w organie urzędowym mary­

narki wojennej ukazał się komunikat o dymisji 
czterech zasłużonych twórców marynarki włos­
kiej, którzy są Żydami. Dymisjonowani: Ad­
mirał Albo A ‘ ccii, dowódca floty śródziem­
nomorskiej, admirał Paulo Maroni, generalny 
inspektor marynarki, generał-major Umberto 
Ogllcse i genem! major Diorzio Rabbeno. O- 
ficjalny komun kat o ich dymisji wywafł #  
Rzymie silne wrażenie i jest żywo komentowa­
ny w kołach dyplomatycznych.

Wiadomość c tym że admirał Ascoli popełnił 
>amobójsłwo, mc potwierdza się. Przebywa 
obecnie na wytpie Rodos.

Belgia lokuje swe złoto w  Londynie
Lonydit. 7- 1' (A) Wiadomość, że

sąd belgijski wysłał do Londynu 
zn a c zn ą  c z ę ś ć  swego zapasu złota — 
w a r to ś c i  65 milionów (autów, wywoła

ła silne wrażenie w tutejszych ko­
łach politycznych jako oznaka pogor 
szenia się sytuacji w Europie zacho­
dniej.

Zagadka morderstwa 
sprzed 6 lał wyjaśniona

Biała. 7. 1. (R ) Z końcem roku 1932 zamor­
dowany został w Żywcu wystrzałami z rewol- 
reru strażnik gminny w Żywcu, Marian Osgar 
Ibchodząc nocną porą miasto, Osgar spłoszył 
wóch osobników, którzy znajdowali się wla­
nie w trakcie dokonywania włamania do je ­

dnego ze sklepów. Na widok strażnika włamy 
wacze zbiegli. Osgar rzucił się 2a nimi w po­
goń, lecz trafiony gradem kul rewolwerowych 
padł na miejscu trupem. Jakkolwiek wszystko 
wskazywało na to, że strażnik zginął z rąk 
przestępców, to jednak nie udało się wyśle­

dzić morderców.
Dopiero po upływie Ó lat udało się bialskiej 

policji ująć mordercę strażnika z Żywca w ó- 
sobie 28-letniego Franciszka Kamińskiego —  
zam. w Białej. Kamiński jest notorycznym 
włamywaczem, poszukiwanym od dłuższego 
czasu przez policję za rozmaite włamania. W  
Icku zeznań w sprawie dokonanych włamań 
przyznał się aresztowany przestępca do mor­
derstwa, popełnionego przed 6 laty w Żywcu. 
Podał przy tym, że epólnikiem jego był nieja 
ki Franciszek Kupaczak, który obecnie odsia­
duje karę 8*letniego więzienia w Mysłowi­
cach za rozmaite włamania. Kamiński został 
osadzony w więzieniu do dyspozycji proku­
ratury w Wadowicach,

Protest włoski
Rzym, 6. 1. PAT. Konsul włośkł ~w Tunis! 

złożył wczoraj u władz rezydencklch Tunisi 
protest z powodu manifestacyj antywloskicl 
oraz spalenia przez tłum sztandaru włoskiegi 
podczas pobytu premiera Daladier w Tunisie
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Niemiecko-czeskie 
rozdźwięki

Berlin 7. 1. (A )  Ustosunkowanie się nie 
mieckich kół politycznych do zagadnienia cze 
chosłowackitgc uległo w  ostatnich dniach 
znamiennym przeobrażeniom. Stosunek wo­
bec Czech wyraźnie ochłódl a to z powodu 
częściowego nieuwzględnienia daleko idących 
niemieckich postul. tów mniejszościowych, 
Rzesza bowiem domagała się przyznania 
mniejszościom praw równorzędnej narodo­

wości państwowej, co zostało przez Czechów 
oiizucone. W  stosunku do Słowaków nie­
mieckie ochłodzenie uwydatniaj się też bar­
dzo wydatnie. Przede wszystkim wzięte im 
zostało za złe niespodziewane przeprowadze­
nie spisu ludności, który wykazać miał zn&ez 
nie mniejszą liczbę Niemców niż ta, o jak iej 
się poprzednio mówiło.

T Poza tym  wielkie oburzenia w Niemczech 
wywołuje zwolnienie robotników niemieckich 
z pi zedsiębiorstw słowackich, przeciwko cze 
mu podsekretarz Karmazyn wniósł nawet pro 
test do rząau słowackiego. Wymownie tytu 
luje depeszę z Bratysławy „Essener Natio- 
nalzeitung”  donosząc o nieprzyjęeiu z powo­
du rzekomej choroby przez min. Tisso pod­
sekretarza Karmazyna mimo, iż tego samego 
dnia przyjęta została delegacja żydowska. 
Widomość ta zatytułowana została: „słowae 
kie dziwy” . Tym  w ię k s i wrażenie wywołały 
poważne wyaarzenia węgiersko - czeskie w  
Munkaczewie. W  Berlinie podkreśla się, że 
rozstrzygnięcie wiedeńskie jest ostateczne i że 

I żadne zm i-ny graniczne nie mogą więcej 
1 nastąpić.

Gdańsk w kleszczach Gestapo
Gdańsk 7. 1. (z )  Walka, która od dłuższe 

go czasu wre między prezydentem Senatu 
gcańtkiego, Greiserem a wodzem partii For­
sterem skończyła się na razie wygraną szefa 
partii.

Greiser zrozumiał już, że walka ta jest 
bezcelowa. W  dniu Nowego Roku prezydent 
Sen tu złożył życzenia Forstciow i Jest to j 
fak t rzadko spotykany aby „władca”  chociaż 
by tylko W . Miasta składał życzenia szefowi 
partii w... prywatnym jego  mieszkaniu. | 

Mimo tej wyraźnej wiernopoddańczej ule­
głości, a może właśnie dlatego, Greiser nie 
urzęduje. O ficjalnie twierdzi się tu, że nie 
urzęduje z ncwodu choroby. Dziwna to jest 
jednak „choroba” , gdyż dn. 5 bm. Greiser 
uczestniczył w  polowaniu reprezentacyjnym, 
:tóre odbyło się na terenie W. M i-sta. 

Według m formacyj ze źródeł narodowo -| 
»cjalistycznych, Greiser po „chorobie”  nie 
oejmie ju ż podobno urzędu prezydenta Se- 

oatu.
W  najbliższym czasie dojść ma do głosu 

w  Gdańsku trzeci czynnik. Bę dzie nim niewąt 
pliw ie nowo mianowany szef policji politycz 
nej. Na razie nic bliższego o jego  osobie po

wiedzieć nie można, jak tylko to, co zresztą 
jest niezwykle ważne, że jest to jeden z naj- 
bliżBz.yuh i najzaufańszych współpracowni­
ków Himmlera, szefa Gestapa

Pełnomocnictwa, jakie otrzymał nowo mia 
pjwany kierownik gdańskiej policji politycz 
nej, ąą podobno bardzo szerokie. Ma on mia 
nowicie całkowicie zreformować policję poli 
tyczną na terenie W . Miasta a przede wszj st 
kim, wyodrębnić ją  z policji gdańskiej. Poli 
cja polityczna w  Gdańska ma być nie tylko 
upodobniona do policji Rzeszy, ale stanowić 
ma komórkę Gestapo z Rzeszy.

W  tych wai unk eh, spodziewać się można 
że w  walce, która toczy się między Forsterem 
a Greiserem skorzysta „tertius gaudens”  —  
policja polityczna, w ręce Której powoli prac 
chodzić będzie cala władza.

Jesteśmy zatem w  obliczu wprow adzenia 
systemu rządów policyjnych w  Gdańsku. W  
tych warunkach nie dziwią, tu już nikogo plot 
ki i pogłoski o mającym nastąpić wkrótce 
uruchomieniu obozu koncentracyjnego na te­
renie W. Miasta dla osób niewygodnych wła­
dzom gdańskim.

Hore Belisha 
we własnej obronie

Londyn. 7. 1. PAT. Minister wojny Hore Be­
lisha wygłosił wczoraj wieczorem w  swym o- 
kręgu wyborczym w  Devonport krótkie prze­
mówienie na zebraniu przedstawicieli komite 
tów politycznych. Minister odpierał pewne za 
rzuty, skierowane przeciwko działalności jego 
resortu. Osiągnięte wyniki —  mówił minister 
nie są owocem bezczynności lub nadnatural­
nym dziełem amatora. Niektóre zarządzenia

Kto wygrał na loterii
t i  ftlmuiteiti vtf m i s i K o r e sp o n d e n t a )

Warszawa. 7. 1. (A )  YV dzisiejszym ciąguie 
niu Loterii padły większe wygrane na nastę- 
ujące numery:

5 tys. zł — 15991, 39812, 22232, 21514, 30967, 
52415, 103854.

2 tys. zł —  17362, 13692, 34425, 39123, 48317 
64650, 111691, 126870, 142976, 149731, 151672,

' musiały być drakońskie i stanowcze. Takim 
; zarządzeniem było m. in. całkowite przekształ 
j renie rady armii i wyższego dowództwa. Jest 
jeszcze wiele do zrobienia, jeżei naród prag- 

| nie, by kraj posiadał arm ę zasłużoną. Nawią­
zując do sprawny obrony przeciwlotniczej —  
mm.ster oświadczył, iż każdy ochotnik staje 
się obecnie prawie tak dobrym artylerzystą, 
jak żołnierz armii regularnej.

*  *  *
Londyn. 7. 1. PAT. Dziennik rozkazów ad­

miralicji podaje, że oficerowie, podoficerowie 
i żołnierze lub marynarze czynnej służby 3-ch 
rodzajów obrony, jak również funkcjonariu- 

' sze cywilni tych rodzajów obrony, mogą uda 
wać się do niektórych części terytorium Nie­
miec jedynie za zewoiemem specjalnym, które 
będzie wydawane przez władze niemieckie je­
dynie w wypadkach wyjątkowych. Jak się zda 
je, zarządzenia te obowiązywać będą nie tylko 
żołnierzy armii brytyjskiej, lecz i wszystkich 
innych krajów.

Projekt 22 mtr. wieży telewizyj­
nej w stolicy

W arszawa 7. 1. ,'Z1 Jak się dowiaduje a- 
gencja PID , szczegółowy pian budowy oibray 
m iego 5machu centrali polskiej radiofonii, 
przewiduje specjalne instalacje dla stacji te ­
lewizji w  Warszawie. Gmach radiofoniczny, 
który stanie w  okolicach placu Unii Lubels­
kiej, w  przyszłej dzielnicy im. Marszałka P ił­
sudskiego, zakończony będzie wieżą wysokoś 
ci 2 pięter. Na w ieży tej znajdzie pomieszczę 
nie stacja nadawcza telewizyjna, przy czym 
zainstalowana będzie na niej antena o wyso 
kości 30 m. przeznaczona również dla celów 
telewizji. Jak wiadomo prowizoryczna stacja 
telewizyjna dla pierwszych prób tego rodzą 
ju w  Polsce, mieści się dotychczas na pl. Na­
poleona.

Tajeshitfcze zaginięcie dwóch 
dziewcząt

Warszawa 7. 1. (Z ) W ielkie wrażenie wy- 
woł ło tajemnicze zaginięcie dwu młodych 
przystojnych dziewcząt. Rodziny zaginionych 
przypuszczają, iż zostały one porwane przez 
handlarzy żywym  towarem.

Sara Iwienicka (la t 15, Zamenhofa 48) 
chci.ła wybrać się w  wieczór sylwestrowy na 
zabawę, matka nie pozwoliła je j jednak na 
to. Dziewczyna udała się wówczas do swej 
koleżanki Elstery Kóhnówny (la t 16, Mura* 
nowska 40) by iść z nią do krnat

Gdy Iwienicka nie wróciła w  uwcy naza­
jutrz do domu, zaniepokojeni je j r oazice przy 
szli do mieszkania Kohnów. Okazało się. iż  
obie koleżanki nie powróciły w  ogóle z  k i­
na.

Rodzice zaginionych rozpoczęli poszuiuwa 
nia. Wkrótce udało im się ustalić, iż widzia­
no koleżanki w  jednym z kin. Były w  towa­
rzystwie jakiegoś starozego, eleganckiego 
mężczyzny. Później wszelki ślad po nich zagi 
nął.

Gdy upłynęło parę dni, a dziewczynki nie 
powiociiy ao domów, rodzice zwrócili się z 
^rośbą o pomoc do pclicji, która obecnie po­
szukuje zaginionych.

 OO— - -  .

świętokradztwo w Kłajpedzie
Kroiewiec, 7. 1. PAT. Jak donu^ą z Kiajpe- 

ly, neiznani sprawcy włamali się do tamtejsze­
go kościoła katolickiego i zrabowali skarbiec 
..ościelny. impem świętokradców padły m. in. 
arogocenne stare kielichy i monstracje.

Cztery osady uległy 
z a c z b u i e n i u

Czerniowce, 7. 1. PAT. W  miejscowości Faca 
(Rumunia) cała rodzina wieśniaka Jona Bez- 
uy, w liczbie 4 osób, poniosła śmierć wskutek 
wydobywających się z rozpalonego żelaznego 
pieca gazów.

Podatek kawalerski w Brazylii
Buenos Aires, 7. 1. PAT. Wychodzący w Rit 

de Janeiro dziennik „Oglobo" zamieścił wiado 
mość, ż t  prezydent Brazylii dr Getulio Yargat 
podpisze w najbliższym czasie dekret, nakłada­
jący specjalne podatki na mężczyzn nieżona­
tych w wieku od 35 do 64 lat i przewidujący je 
unocześnie udzielanie zas.łków pieniężnych ro­
dzinom, mającym liczne potomstwo. Dekret 
przewiduje ponadto nakładanie kar więzienia 
na mężów, porzucających swe żony, lub zanied 
bujących swe żony i dzieci.

Notowania giełdy warszawskiej
'  7 etettinem t,a nnszesn ki>rv.\in;ndenta) 

Warszawa, 7. 1. (A ) Dzisiejsze notowania gieł­
dy warszawskiej (zamknięcie kursów)- 

Akcje; Bank Polski 138, Żyrardów 62, Węgiel 
34.50, Ostrowieckie 61.50, Cukier 35.50, Staracho­
wice 47, L ilpop 05, Modrzejów 19, Norblin 101, 
Haherbusch 61.J0. Tendencja słabsza.

Papiery procentowe: 3 proc. inwestycyjna I cm. 
85.75, 4 proc. dolarowa 4Z.25, 434 proc. wwenętrz- 
na -55=j8, 1 proc. konsolidacyjna 66.25. Tendencja 
utrzymana. . . . . . . . .  -  i
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ANDRE MAUROIS

A jednak -- człowiek zwycięży!
Od kilka lat stało się zmów modne słowo 

.humanitaryzm” . Czym tłumaczy się to po -; 
rodzenie „humanitaryzmu” ? Być może t y m ’ 
ie brak go zupełnie w  Europie.

Przed dwustu la ty nie znano humanitaryz 
mu zupełnie. N ie wiedziano wogóle, co to 
znaczy. W  większości państw stosowane były 
iortury, sędziowie byli niesprawiedliwi, nie 
istniały prawa jednostki, stosunki były wręcz 
ąotworne. Przyszedł wreszcie wiek 19 i zro­
dził humanitaryzm. Ludzkość odetchnęła. N a  
jakże bardzo krótki czas! Dziś świat powra 
ca do tego okresu sprzed 200 lat. Być może 
dlatego temat humanitaryzmu tak bardzo 
wszystkich interesuje.

*  *  *

Międzynarodowy instytut współpracy u- 
mysłowej przy Lidze Narodów zorganizował 
na temat „nowego humanitaryzmu”  szereg 
wspaniałych konfei encyj, w  których wzięli 
udział najwybitniejsi przedstawiciele nauki 
i  literatury całego świata. Ostatnia z  takich 
konferencyj odbyła się w  Budapeszcie w czer 
wcu ub. roku, pod przewodnictwem akademi­
ka francuskiego, Paula Valery. Na konferen 
cję przybyła niemal cała intelektualna i  świa 
towa eJita krajów  europejskich, aby omówić 
jedną z najbardziej podstawowych zasad no 
w ej kultury —  humanitaryzm. Bardzo cie­
kawe były wypowiedzi niektórych uczestni­
ków konferencji, j

Członek W łoskiej Akademii Nauk, U go 
Cgetti, oświadczył:

—  Materializm, połączony z  przerostem me 
chaniczaym i racjonalizmem, uczynił z  współ 
czesnego człowieka robotnika —  specjalistę 
w  bardzo wąskim zakresie, dodatek do ma­
szyny. W  obecnych warunkach trudno mó­
w ić o odrodzeniu humanitaryzmu. Zginął on 
tragiczną śmiercią i  musiałby nastąpić na, 
świecie wielki wstrząs, który otworzyłby lu 
dziom oczy na rzeczywistość, aby piękna idea

19 stulecia mogła się odrodzić w  lepszej i  
wspanialszej formie.

W ybitny pisarz niemiecki Tomasz Mann 
powiedział:

—  Humanitaryzm jest pojęciem przeciw­
stawnym fanatyzmowi. Humanitaryzm to 
przede wszystkim nastrój duchowy, nastrój 
przeniknięty poczuciem sprawiedliwości, wol 
ności. Humanitaryzm jest stanem intelektu­
alnym i tym., co winno odróżniać człowieka 
od innych stworzeń na świecie. Może on dać 
człowiekowi wiele radości, ale także wieie 
smutku. Dziś, gdy mówimy o  humanitaryz­
mie, moim zdaniem, konieczny jes t humani 
taryzm wojujący, humanitaryzm w  ofensy­
wie, a nie w odwrocie, przeświadczony o swej 
słuszności i o  tym, że będzie miał dość siły, 
by odeprzeć tępy i bezmyślny fanatyzm.

A  co mówili inni? T o  można streścić w jed 
nym zdaniu: twierdzili, że humanitaryzm 
jest produktem arystokratycznym, że masy 
nie rozumieją go i nie uznają.

Francuski pisarz katolicki, m ój serdeczny 
przyjaciel, wielbiciel Tomasza z  Akwinu, 
znawca życia antycznego i  średniowiecznego 
Jacques Maritain, wydał niedawno książkę 
pt. „Integralny humanitaryzm” .

Maritain uważa, podobnie jak  Mann, że hu 
manitaryzm i fanatyan  wzajemnie się w y­
kluczają. Twierdzi dalej, że współczesny hu­
manitaryzm stał się okrutny tylko dlatego, 
że stracił wszelką więź *  religią.

 Czy możliwe są te akty barbarzyństwa
które obserwujemy obecnie w  pewnej części 
Europy, w  krajach prawdziwie chrześcijań­
skich? Ozy ludzie, którzy nienawidzą i  uczą 
nienawidzieć swych bliźnich dlatego tylko, 
że należą do innego wyznania czy innej rasy, 
m ogą być uważani za chrześcijan? —  pyta 
Maritain. —  Nienawiść przesłoniła im nakazy 
ich religii. /

Maritain twierdzi dalej, że tylko wówczas

H H B

nastąpi odrodzenie humanitaryzmu, gdy za­
tryum fuje prawdziwa myśl chrześcijańska. 
Prawdziwa kulkura humanistyczna realizoi 

I wana była na ziemi w  12 stuleciu, w  epoce 
j Tomasza z  Akwinu, gdy człowiek przeniknię 
ty  był wiarą w  Boga, żył w  harmonii ze świa 
tera i  prawdziwie „kochał swego bliźniego, 
jak siebie samego” , niezależnie od tego, czy 

, ten bliźni był czarnym czy białym, chrześci­
janinem, Żydem czy mahometaninem. Huma 
nitaryzm wieku 19 był, zdaniem Maritaina, 
już tylko Kopią humanitaryzmu wieku 12,

*  *  *
Europa przeżywa trwożliwe dni. W  H isz­

panii trwa wojna domowa. 2 i pół roku mor­
dują się wzajemnie ludzie, mówiący tym  sa­
mym językiem, te j samej przynależności na 
rodowej. Raz po raz zawisa nad Europą groź 
ba zbrojnego konfliktu międzynarodowego. 
Trium fuje prawo pięści, prawo silniejszego. 
Człowiek nic nie znaczy. Można go zabić bez 
karnie dla jakiejś urojonej id e i W  niektórych 
państwach dzieją się i^eczy, których nie 
powstydziłaby się inkwizycja hiszpańska. 
Nad światem panuje pięjó chama. Ludzkość 
degeneruje się, dziczeje, wypruwa z  siebie 
wszystkie szlachetne pierwiastki. Zapada 

noc.
Czyż można w  takich warunkach mówić o 

humanitaryzmie? Można. I  trzeba. N ie zupei 
nie bowiem zduszone zostało sumienie świa­
ta. Pewnego dnia obudzi się i gromkim gło­
sem zawoła:

—  Dość!
Wierzę, że taki moment nastąpi niezadłu­

go. Wierzę, że wówczas wszystko, co złe, fa ł­
szywe. dzikie, przewrotne, barbarzyńskie, 
schyli kornie głowę i zginie w  mroku. SwiŚS 
nie wytrzyma już długo w takiej a tm os fery  
podłości i okrucieństwa, jaka panuje. Albo 
udusi się i zginie, albo zm i-żdży pięść, która 
go  dusi w swym uścisku. Wierzę w człowieka. 
Dlatego wierzę w  lepsze jutro.

DALAD1ER W TUNISIE

Bej Tunisu Achmed dekoruje premiera fran­
cuskiego wysokim odznaczeniem Micham Iftl- 

kar.

TO I OW O
Jakie rocznice przypadną 
W 1939 roku?

Rok 1939 nie będzie ubogi w  rocznice: w  ro­
ku tym przypada setna rocznica narodzin zna­
komitego poety Francuskiego Sully Prudhom- 
me (ur. 16. III 5839 r. w Paryżu) i malarza fran 
cuskiego, P* Cetanne‘a promotora nowego kie­
runku w  sztuce francuskiej. Amerykanie ob­

chodzić będą setuą rocznicę narodzin J. D. Roc- 
keiHera, powieściopisarza Bret Harte‘a literac­
kiego odkrywcy i piewcy piękna Kalifornii, 
fil* zofa Henry George‘a twórcy programu re­
formy rolnej. W  Anglii przypada w tym roku 
setna rocznica narodzin W. Pater*a słynnego 
krytyka, L. Mond‘a, znakomitego chemika, oraz 
W . Arrol'a konstruktora londyńskiego Tower 
Bridge; w  1839 roku odbył się też ślub królo­
wej W iktorii z księciem Albertem.

Co się wydarzyło w  1839 roku, czyli sto lat 
temu? Belgia stała się państwem niepodległym 
po oderwaniu się od Holandii, Aden przeszedł 
pod władzę Augl;i. Wybuchła wojna chińska 
o opium, w skutku której Anglicy zajęli na 
staie Hong-kong. Rok ten zaznaczył się rów­
nież wynalazkami Faraday‘a w dziedzinie elek­
tryczności, Dagucrre‘a w dziedzinie fotografii.

Wakacje dla niezamożnych 
kobiet w Szwecji

W  Szwecji przeprowadzone są obecnie Inte­
resujące próby zorganizowania przez szkoły 
średnie waka. y j dla ubogich kobiet, prowa­
dzących własne gospodarstwo. W  ciągu ubieg­
łych feryj letnich gimnazjum szwedzkie w  Gri 
psholm po raz pierwszy zorganizowało w yw ­
czasy dla niosą możnych kobiet. Impreza ta cie­
szyła się tak oużym powodzeniem i osiągnęła 
tak doskonałe rezultaty, że państwo postano­
wiło poprzeć finansowo tę akcję by umożliwić 
przeprowadzenie jej na szerszą skalę. W  związ 
ku ztym planuje się latem rb. zorganizowanie 
przez 7 szkół szwedzk. wakacyj dla 1100 ubo­
gich gospodyń z różnych sfer społeczeństwa. 
Jak wynika z dotychczasowych doświadczeń, 
starsze kobiety które mają już dorosłe dzieci, 
łatwiej od młodszych gospodyń mogą opuścić

NOWY RZĄD W JAPONII

75-letni baron HIranuma, który po dymisji ks. 
Konoye objął ster rządów w Japonii.

na pewien czas swój dom? W  wakacjach tych 
biorą udział zarówno kobiety ze wsi jak i z 
miast, co zbliza ogromnie obie te sfery. Choć 
zainteresowanie wśród kobiet dla nauki jest 

' znaczne, komitet organizujący wywczasy, posta 
nowił ograniczyć wykłady do jednego dzien­
nie, przy czym obejmować one będą głównie 
zagadnienia z d iedziny prowadzenia gospo­
darstwa, wychowania dzieci itp-
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LindbergEi, Hauptmann i Ameryka
10 /)

,VL

hauptmann przegrał swą walk? w ósmej 
instancji. Jego sytuacja była beznadziejna, lecz 
tylno przez godzinę. Bowiem dokładnie w 60 
minut późnie], na 26 godzin przed wyznaczo­
nym straceniem, otrzyma* skazaniec następu­
jące pismo od gubernatora Hofmana:

„Korzystając z autoryietu i pełnomocnictwa 
przysługujących mi na podstawie konstytucji 
tego stanu przesuwani niniejszym termin wy* 
konania wyroku śmierci na Panu, aż do 15-go 
lutego 1936, co zostaje niniejszym potwierdzo­
ne moim podpisem i moją prywatną pieczęcią"

1 kiedy Jbruno Ryszard Hauptmann, którego 
dzieliło tylko póitora dnia od śm-erci na krześ­
le elektrycznym, otrzymał po południu 16-tego 
•tycznia ten list, musiał przeżyć chwiię naj­
większego szczęśria. Bowiem stalowy wyraz 
jego oblicza nie pozwalający pizejrzeć tego 
człowieka, zniknął, jego oczy zabłysły, poch­
wycił ręce swego adwokata i trzykrotnie zawo­
łał: „Dziękuję Panul ■■ —  a potem był już zno­
wu taki jak dawniej.

Zyskał nieco na czasie, osm tygodni, ponie­
waż 15-go lutego z upiywem terminu, przyz­
nającego łaskę, trzeba było na nowo przedło­
żyć Sędziemu Trenchardowi uchylony wyrok 
śmierci dla ustanowienia nowego terminu. Ten 
termin miał ustawowo zostać ustalony w cza­
sokresie od czterech do ośmiu tygodni po przed 
łożeniu wyroku. Najwcześniej więc mógł Bru­
no Ryszard Hauptmann zostać stracony w ty­
godniu zaczynającym się 16-go marca. Jakież 
zwycięstwo dia człowieka, który słyszał już jak 
w  przyległym pokoju —  oddalonym o sześć 
kroków od drzwi jego celi, pracował elektro­
mechanik, dla człowieka który słyszał warkot 
motoru, włączonego na próbę, który wiuział, 
jak sześciu skazanych na śmierć ludzi idzie 
tą ostatnią drogą! l  dlaczego nie miałby guber 
nalor powtórzyć tego na co |uż ifiz przyzwo­
lił? Czy nie było faktycznie żadnej innej dro­
gi dla Hauptmauna jak ta która prowadziła 
do krzesła elektrycznegj ? Czekał, a ludzie wię­
znący w jego winę mówili że musi teraz przejść 
(e same męki i cierpieria czeka ;va jakie on, 
kidnaper, jprawił na wiosnę 19.1,1 pani Lind- 
bergh Lecz również i oni musieli podziwiać 
tę odważną i fanatyczną walkę, jaką prowadzi 
ten straceniec o swe życie.

W  jaki 3posób przetrzymał on i przeprowa­
dził tę waikę od czasu uwięzienia go, w ośmiu 
instancjach? Czynił to tak wspamaie i energi- 
ezuie, że mużna było właśnie jemu — i til tkwi­
ło może jedyne źródło ołędów w jego zacho­
waniu się —  przypisać to osobliwe przestęps­
two!

Obecnie siedział w celi, w małej celi śmierci 
Ni- 9, więzienia v Trentt n na któie zwrócone 
były cezy całego świata, sisdziu tu z nowo 
sdubytym terminem śmierci, wynoszącym dwa

miesiące l żyro wał czeki, tak jak gdyby nie 
byt skazanym na śmierć mordeuą Lindbergha 
lecz jakiś kupcem. Bowum wielo ludzi, zbiera­
jących ponpisy słowny, ti osób, posyłało Hau- 
piutaraiowi czeki, k óre opiewały przeważnie 
na jednego dolara. Aby zainkasować te czeki 
musiał Hauptmann wyp aść swe nazwisko na 
odwranej stron ę. Szły one po.em jako pot­
wierdzenie z po/rot-im przez bank do nadawcy 
zaopatrzone nazwiskiem sławnego przestępcy. 
Feiyszyzm zbieraczy autografów przynosił ska 
zańcowi pokaźną sumę i0 —  do 20 dolarów 
dz;ennie, a w decydujących tygodniach nawet 
i więcej. —  Amtryka!

Równocześnie odbvwr»ia się w dalszym cią­
gu walka pomiędzy najwyższymi uizęunikami 
Stanu New Jersey i najwyższym oskarżycielem 1 
tego stanu —  pomiędzy gubernatorem Hofma­
nem, a piukuntorem generalny u Wiientzem. 
Maożyiy się skargi na gubernatora, który jak 
to napisał jeden z krytyków politycznych, o- 
kryl siebie i Stan hańbą, ośraies.yl New Jer­
sey. pozwolił n ' szerzir ie się wielkiego ro­
dzaju gadaniny gwoli swego politycznego ego­
izmu i żądzy popularności.

Gubernator nie był leniwy i wydnł oświad­
czanie w Którym motywował przecunięcie ter­
minu kary głownie tym, że sprawa Lindber­
gha me jest dla niego całkowicie wyświetlona 
i że nie może tego wziąć na swą odpowiedzial­
ność, by ze z woji ć na stracenie «zło wieka, bez 
względu na to ery jest winien, cz/ też nie, jeśli 
istnieje możliwość wyświetlenia tła sprawy i 
wykrycia wspóiników kidnapera. Przypuszcza! 
ni* me mógł się gubernator pogodzić z myślą, 
by ten czy n, był czynem jednego tylko czło­
wieka —  a byia to teoria, za którą tak wiele 
pr/.emawiało, podczas gdy nic nie wskazywało 
na istnienie bandy, której szukano, lecz nie 
znaleziono

Prokurator generalny wykorzystał pewna 
sposobność daną mu przez Condoua, by dać 
wyraz swym poglądom co do nowej fazy roz­
wojowej tej sprawy. Do Wilentza przyszedł 
telegram, wystany przez Condona z okrętu w 
którym stary donosi, iż nie ma potrzeby uży­
wania jakiegokolwiek przymusu, aby skłonić 
go do powrotu. SJoi on bowiem zawsze do dys­
pozycji władz Związkowych, jakoteż Stano­
wy .h. Wilentz odpowiedział:

„Moi koledzy -/godni są ze mną co do tego, 
iż Pan i Pańska córka powinniście sobie od- 
pjzząć i zaznać trochę spokoju, który straci- 
liś ie z powodu starań czynionych na rzecz 
Stanu w sprawie Hauptmanna. Wiem/, jak pa 
na prześladowano, współczujemy z panem. Nie 
ma Pan potrzeby zmieniać =wych planów. Gu­
bernator zezw ilił wczoraj na przesunięcie wy­
konania kary u a co udzieliłem mej zgody uwa­
żam, iż do mnie nie należy wkraczać w zak­
res działalności głowy stanu. Ubolewałem nad 
tym, że gubernator nadał tej działalności taki 
Lleruntk, może to bowiem pociągnąć za sobą

przykre konsekwencje dia Stanu, dla świadków 
Stanu, dla policji stanowej i Rządu Związko­
wego, który współpractwal w wyświetleniu 
sprawy. Natomtatt ani gubernator, im  obroń­
cy nie zwrócił, mi uwagi na żaden nowy ma- 
wriał dowodowy."

W  ostatnim zdaniu tego telegramu leżał klucz 
do caiej sprawy, ponieważ jedynym materia­
łem dowodowym, który można było przedło­
żyć w sprawie Lindbergha, byt materiał świ«d 
c/ący przeciw HauptmannowL Mimo wrzeikich 
pogłosek i legend nie pizekładano tego no­
wego materiału. Od czasu do czasu twierdzono 
że pojawiło sią gdzieś dziecko Lindbeipka, że 
to nieżywe dziecko było podrzucone, ze wspól­
nicy sprawcy wprowadzili zamieszanie, że 
w .dawano picn’ądze oki powe, że służba pańs­
twa Morrow i Lindbergh jest uwikłana w tę 
aferę —  ale stale rozwiewały się te bajki i le­
gendy, kiedy podchodzono do nich bliżej.

Aby móc prowaazić dalsze dochodzenia i 
doiść do jakich śnowych konkluzji domagała się 
prokuratuia wciąż jednego tylko: uzasadnione 
go, me/bUego materiału,

,.póki nie będziemy w jego posiadaniu w oś­
wiadczył Wilenlz.,, Należy się publiczności tak­
że jakieś dobrodziejstwo. Trzeba jej raz zaoaz 
czr.dzić tych wszystkich pogłosek" —  Każdego 
dnia b o w i e m n a j d y  wała jakaś gazeta lub 
jakiś osobnik chcący wypłynąć na powierzch­
nię, jakąś inną sensację. Najczęściej wciągano 
w te komhiuacje prócz żyjącego dziecka, także 
jakiego' L  L  Faulknera, który miał rzekomo 
być faktycznym sprawcą. Już raz c p-.rzyła się 
policja na Faulknerze- Fau>kner, którego szu­
kano, mianowicie ten który zainkasował okup 
i poi wał dziecko, ten w ogóle nie Lsiniał. A  
istniał *.u tyłku, jak twierdziła prokuratura w 
osobie Brunona Ryszarda Hauptmanna. Haupt 
mann otrzymał w ostatnich dniach stycznia 
dz.wny list, zaczynający się słowami:

,.Mój kochany kolego^" Autorem był Ladi- 
slaus B/epesi, ktorego powieszono 16 stycznia 
wi;z z dv.u innymi bandytami w zbiorowym 
więzieniu w Budapeszcie i który w ostatnią 
noc napisał do Hauptmanna list, który wrę­
czył pewnemu urzędnikowi, kiedy wchodził na 
schodki do szub.enicy. Kiedy kat chciał ująć 
tego człowieka, klóry pouczaz włamania do Bu 
dapeszteńskiego Banku komercjalnego zas­
trzelił trz* osoby, padł na kolana i wyszeptał: 
„Pized Tobą stoję Panie, u bram.~“ więcej nie 
mógł mówić, bowiem pomocnicy kata pochwy­
cili go i zaprowadzili na szubienicę. Jego liat 
brzmiał rastępująco:

„Nia wiem czy pana zabiją, ale wiem że pan 
jest niewinny. Także i ja jestem niewinny, nie 
wiedziałem że moi wspólnicy będą używać 
broń w czasie napadu na bank. Ja tylko dozo­
rowałem na polu, lecz spodziewam Mę, że jut­
ro wczesnym rankiem władze więzienne zmic 
nią wyrok skazujący mnie."

ag &. n.)
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TABELA LOTERII
iNiEURZĘDowA) x dnia s stycznia 1939 r.

I i II ciągnienie 
GŁÓWNE WYGRANE
Stara oemata wygrana A. 5 000 padła na 

« r. 72431
Zł 1.J.000 na nr. 7554 
Zł. 25 000 na nr. 105799
Zł. 10.000 na n-ry 55657 146738
Zł. 5 000 na n-ry: 28018 29433 157814 
Zł. 2.000 na n-ry: 2696 6183 20326 2U639 27479 

46410 51227 70362 B02I8 100365 102547 125118
121 96 266-9 i: 9440 136138 136832 141731 

Zł. 1.000 na n-ry: 800 9989 10225 > 251 19622
25653 28703 29762 30225 34885 38102 rs»yY 40833
12361 72232 75455 79544 103-36 107158 112741 
114993 123745 128818 129435 134941 139930 141876 
146683 148138 158586 154670

Wygrane po i i  250
60 79 481 214 35 420 735 77 1076

148 393 410 535 98 683 731 844 2012 
191 233 452 511 745 50 989 3129 33 
267 81 95 315 50 92 93 433 588 653 709 
47 821 52 4026 61 142 !7S 85 334
305 77 632 64 91 720 30 39 66 933 5015 
50 y t »  414 41 65 570 643 793 885 994 
6008 65 70 164 237 514 681 7265 77 
412 40 53 84 608 36 977 8105 26 241
56 406 19 65 66 846 714 804 74 980
9140 204 27 361 68 852

10041 118 98 204 88 309 22 87 563 
65 78 613 817 64 532 77 11190 210 404 
53 514 999 12008 388 403 80 561 762
461 13050 '18  81 261 415 26 536 864 
14015 38 176 251 55 307 40 467 573 634 
63 810 41 15013 72 218 58 411 19 48
56 66 95 602 14 809 904 84 16044 91 
145 207 390 98 422 64 711 61 80 83 866 
957 63 99 17175 231 436 56 656 900
r  18013 189 308 21 405 771 ‘>39 47 6Ż
65 932 35 19007 171 273 84 316 439
S58

20146 378 484 553 54 55 679 95 7 i.
19 o0 7 8 892 918 21J2*. '02  84 410 27 
96 751 821 220b2 157 72 81 98 269 94
371 425 26 36 508 37 44 657 59 713 845
66 956 78 87 23048 56 106 26 67 359
86 92 906 24025 35 48 64 268 462 79 84
501 43 711 942 77 25452 614 35 704 83
802 912 26037 46 67 107 42 65 305 533
723 44 916 73 98 27088 92 100 13 20()
21 309 ! 0 420 84 620 756 72 28010 52
69 144 20* 37 45 396 401 578 612 48
887 954 29000 21 50 89 92 201 94 96 321 
73 421 601 50 737 S2i 62

30198 265 423 864 31033 54 114 19 
305 521 26 54 58 604 77 839 907 32044
71 73 164 277 81 JOu 3 572 76 636 20
734 45 50 864 971 33150 Z08 58 86 88 
312 94 472 819 58 34041 76 1 1 1  345
90 462 524 641 95 878 901 * >061 192 
237 468 529 84 767 36050 110 3." *>4
87 341 401 66 716 926 37188 95 221 2< 
58 314 51 55 411 875 990
36079 111 363 529 707 71 842 78 84 980
39077 133 249 430 67 700 813 924

40153 281 663 81 83 744 886 907 41054 
30 - 15 216 30 63 79 397 <42 51 65 520 640
88 707 806 42043 204 6 335 38 453 68 504
81 96 762 43006 12 221 32 94 358 433 67 
722 842 48 55 44112 307 419 572 610 711 
16 51 836 45024 40 55 5fc 126 J70 79 477 
86 538 611 65 74 80 708 83 90 &22 927 
46051 428 67 96 926 84 47007 13 17 36 50
149 246 76 220 527 716 54 69 80 801 9 
48006 50 164 68 288 366 67 69 415 18 51 
79 6T3 845 60 905 490( 3 124 245 63 98 426 
363 877

50240 79 310 95 405 724 971 51084 i59 
822 66 72 98 578 723 26 61 910 89 52320 
56 496 526 615 795 865 939 53004 257 73
89 416 528 775 957 72 54061 132 286 347
583 673 720 80 806 78 96 95= 35048 92 156 
2 2 ' 190 96 511 85 614 69 769 87 805 5 92 
56249 54 15 77 53ł % 64 77 *44 725 70 
918 51 83 "84 70b4 135 60 296 330 79 430
72 86 517 30 76 78 757 827 67 905 58210 
460 524 641 960 59009 49 108 279 94 363 
448 626 57 93.

60152 223 63 677 853 935 93 6111'. 88 
fa<  91 394 520 625 29 ?~0 e’ 347 164 203 431 517 93 727 38 70 901 4 63101 53 219

99 409 541 640 727 82 g 5 t  84 980 64029 
124 42 248 352 506 609 65 905 65019 34 
59 70 105 225 9 97 37s 486 738 43 854 
66117 289 308 74 733 941 93 67063 141 47 
366 483 729 43 916 22 68072 84 111 253 328
472 97 629 704 91 69016 508 980

70084 90 165 280 510 56 66 897 905 82 
80 71090 276 83 306 81 441 53 571 87 bOl 
17 750 64 72496 540 91 943 80 73130 733 
53 70 89 316 518 ocO 920 91 74156 368 402 
552 67 790 983 97 75298 348 74 457 61 87 
603 71 712 963

76038 158 227 417 10 0  6 971 85 98
77161 38« 90 505 35 715 850 5 77 78021 
126 90 278 90 304 32 65 503 75 753 79078 
87 115 373 413 40 84 503 670 89 736 48 
570 88

80024 50 142 218 45 48 78 87 408 1
541 761 78 822 946 81054 75 136 82 236
312 54 91 417 513 U  756 62 #7 71 82109 
78 394 480 706 48 90 826 71 83317 600 
738 95 802 63 942 52 84035 144 217 482 
535 52 646 82 703 816 85028 130 636 87 
834 90 86170 274 342 453 82 561 736 855 
977 87111 73 250 457 77 88 738 88093 94 
118 85 298 99 353 417 41 779 83 93 813 
15 901 89053 124 386 519 92 628 64 774 
819 68

T0073 181 239 373 4’ 1 552 83 782 819 
67 964 91304 501 3 814 56 910 34 92279
331 33 492 6*0 890 94 963 73 93131 2S8 80 
94 335 98 420 62 555 786 805 907 60 2r
94110 41 216 45 461 652 78! I 809 12 49
9era 95015 238 45 35 > 575 832 62 96000 30 
37 94 189 94 222 67 329 84 403 651 64 68 
97102 215 75 81 348 98005 429 582 635 47 
707 46 877 99028 159 362 420 50 669 710 
828 947

100131 343 70 452 639 910 68 78 101123 
395 712 884 96 929 102231 32 62 425 552 
620 1 > 1-3182 248 343 51 415 505 624 
911 5* 81 104017 35 36 92 160 243 59 390 
997 105323 51 59 450 53 659 85 756 88 815 
& 939 106ÓU2 467 340 42 *t>) 737 38 85?
107078 93 188 445 96 750 J4 73 863 970
108493 790 877 88 911 42 97 98 L092GJ 87 
305 32 498 579 903 44 86

110046 106 15 95 206 75 78 383 405 23 
111038 364 464 532 745 872 112550 821 88 
113024 213 36 79 348 550 637 970 87 
114070 323 500 609 49 700 73 916 115022 
85 524 96 641 722 42 867 981 116049 377 
609 78 872 82 902 15 11/026 41 52 112
2 j  371 507 27 40 44 87 681 744 118046
56 82 156 206 73 402 19 81 685 705 40 67 
11908C 126 208 322 33 91 560 606 741 77 
96 810 70 948

I 120175 212 572 96 645 730 991 121420 
85 645 727 28 57 95 808 68 44 944 46 122024

i 335 65 410 596 633 99 736 58 807 123116
53 z25 4 411 53 96 684 124223 74 80 330
51 : 475 549 724 39 85 91 81/ 46 907 !
125135 -  278 399 628 766 90 8 34 65
114 74 126216 24 4) I 687 700 895 127095
137 94 200 53 338 51 577 94 680 793 910
128080 177 616 9x5 42 129004 65 68 118

; 286 40a 68 634 <01 53 862 9
130194 3 '2  96 310 77 617 36 740 961 

i 131003 20 263 635 793 993 132091 133 
' 313 53 92 401 571 917 97 133067 >15 155 
I 268 316 24 52 55 578 608 36 47 96 709 801 
35 941 13402* 113 234 305 500 677 734 

I 894 86 981 '35237 338 406 952 136149 95
i 267 315 456 606 751 970 137016 60 205 23

57 *9 ' 423 514 712 138015 145 55 74 397
438 68 541 66 92 94 725 873 139073 133
39 74 643 729 31 918

140014 26 217 37 45 47 67 514 792 812 
80 98 992 141322 30 413 42 45 73 513
26 41 663 746 71 V2048 127 67 86 246 339 
63 410 23 34 504 * ’  773 98 89 847 143234 
16/ 562 608 716 845 975 141098 199 215 
39/ 411 88 511 24 62 709 807 951 145004 
149 410 14 76 501 0 706 36 950 116425
530 18 616 56 788 147295 640 750 820 46 
93 521 82 148076 13f 103 55 d2 472 541
650 81 83 703 980 149110 18 34 419 21
52 96 648 69 78 736 875 76 926

150090 188 245 638 84 719 890 917 151062 
66 304 74 417 37 56 665 748 86 98 826 900 

| 92
152033 256 «7 533 91 808 85 970 ’ K013 42 155 

, 80 233 547 o43 739 83 ! 15 1 54125 o7V 7 t 856 991 
153*14 712 47 822 156158 69 83 86 215 83 i  Z 78 
584 157008 89 .'24 63 355 4 58 594 707 84 153558 

' 60 77 284 750 615 707 951 159052 71 115 46 209 
1 87 474 5M W  757 82 921 »

m  ciągnienie 
Wygrane po zl 250

94 1S4 392 627 1x8 892 71 1129 329 27
9S 577 601 746 97 924 48 2050 211 513 30 
3175 82 274 57ls 51 601 4558 706 73
5499 510 691 920 54 6273 487 825 98 964 
7011 51 64 645 67 996 8165 415 J * 818
903 15 9373 577 682 768

10155 271 95 419 594 725 11151 200 65 
79 380 485 529 50 708 806 75 12180 581 
649 Wj 95‘ 83 1301, 55 101 10 13 407 39
60 687 739 14036 165 70 291 344 404 577 
15020 250 418 675 706 38 16084 176 303 
488 510 906 -7095 199 535 665 714 94 913
61 18324 81 518 882 19057 371 98 59S 983 

20406 746 21127 241 563 89 974 223*2
455 598 695 799 842 969 23240 303 56 62 
424 615 159 I i  908 34 24024 187 212 519 
465 25214 359 519 78 91 965 26155 327 939 
765 66 861 80 990 27023 61 157 738 57 91 
28101 11 248 506 604 47 52 824 29464 587 
.66 884
300/4 289 163 312 28 659 710 59 836 933 
311855 360 939 79 32199 447 842 33068 433 
624 976 34230 576 638899 979 35455 613 
19 820 902 56294 531 975 37190 295 332 
720 86 969 38016 12b 6*0 99149 518 67 713 
817 57
40046 465 717 17 41100 71 414 41 83 /80 
84 42094 502 43046 109 511 715 23 9ć > 
44316 455 755 45215 332 546 46369 601 /05 
47475 539 87 729 963 48004 19 86 S.90 *3 
304 518 19 732 870 913 80 49139 326 33 
6E7 933 69

50089 370 tu 463 732 813 51262 365 478 
52187 270 444 556 81 622 856 53088 254
524 406 91 554 873 909 58 91 54275 428 34 
683 84 929 53 55025 32 203 59 72 93 385
472 520 777 945 61 56071 109 89 228 84
472 588 713 957 63 57054 566 620 797 908 
87 58120 256 378 553 607 88!> 980 96 59052 
256 59 768 928 90

60209 716 23 873 973 61118 284 449 69
616 62366 630C5 229 443 58 538 64 612 96
794 928 64464 786 992 65041 529 89 91 668 
965 66104 47 410 76 538 671 791 915 67119 
245 82 511 76 94 668 89 942 6S086 532 7)6 
69024 96 168 8!. 1 8 320 31 401 17 18 88
'JO 926 55

70082 117 97 445 47 500 51 717 26 952 
71171 826 72082 503 586 799 955 75060 146 
71 80 775 828 91 92 74054 355 414 87 683 
784 860 74 985 75327 601 57 711 998 76106 
418 665 77210 340 82 671 82 705 74 78070
108 327 546 182 79057 207 777 917 60

80015 198 270 525 68 664 701 92 81152 
870 904 -1 82568 83023 229 506 831 84106 
14 88 480 528 629 85341 407 719 86022 392 
407 11 527 834 956 87069 119 326 608 993 
88657 717 863 89100 237 85 611 783 85 

90095 100 23/ 181 403 88 541 676 91087 
120 54 215 555 994 92016 444 634 974
93189 290 94137 244 31 490 838 97 981
95031 79 834 96153 358 62 465 699 71* 59 
837 97307 "5 702 98503 986 99404 526 875 
99 9h
TOouOn 84 155 402. 101122 40 215 547 474 
102228 60 307 817 46 990 92 133856 104038 
105034 106623 26 846 107079 223 482 580 
883 108316 97 ; 7 613 43 109091 123 758 
922 85

110018 136 622 711 98 111103 557 60 
112043 9 339 96 502 15 17 113515 62 620
86 869 114065 410 15 928 42 115745 116608 
29 870 11 038 76 232 394 798 882 118183 
208 80 328 91 94 410 531 614 828 970 
119575 957

120025 66 396 785 971 121053 797 980 
86 122035 191 368 579 709 33 123492 682 
703 55 88 124015 199 600 702 975 51 125269 
333 425 50 941 126298 549 689 79 748 
127123 269 595 128123 205 526 871 129529 
915

130310 48 401 552 894 151090 278 83 301 
16 508 62 >68 941 132380 481 656 829 31 
992 133065 4tzz 514 624 52 39 75 715 853 
93 13 107 31 174 460 1352S8 420 56 88 607 
792 934 136077 532 137554 622 80 82 / 977
138272 417 357 734 835 139080 98 209 474
925 38

140518 657 896 923 l* x250 353 716 142087 
iw  >9 529 729 53 96 881 144024 78 395
469 506 . 47 829 145134 570 146089 100 31 1
84 703 20 80 147173 74 266 432 578 743 935 

1148 112 98 483 149199 23 113 500 776 339
1 150017 70 85 399 645 782 926 151092 95
270 532 152054 91 6S1 871 954 157015 123 
238 3 ł 460 673 79 935 15*236 471 626 56 
701 829 155052 274 310 444 673 797 156027 
284 470 793 908 10 157214 19 484 524 55 

<745 15633 87 159020 73 470 883

IV ciągnienie 
GŁÓWNE WYGRANE

Stała dzienna wygrana jt 20.OSO pała aa  
nr. 28958 

Zł. 10 000 na a r. 30398 
Zł. 5.000 na n-ry: 11926 13579 
Zt. 2 000 na n-ry: 13965 20425 23981 33448 

64013 80944 89738 12 218 1261117 131612 137243 
149854 150003 153168 159303 

Zł. 1.000 na n-ry: 3986 8527 9882 11201 .7404 
19600 28201 40693 42507 44147 45221 48644 46219 
70561 79724 84864 86551 86783 8/799 91652 97175 
103140 103321 105840 107121 1 1684 112/78 120790 
120619 126359 135318 137801 142J20 146270 152972 
12*05.

Wygrane po zl 250
874 920 7 ' 1224 366 974 2186 538 659 

868 3630 44 4027 55 256 468 508 982 5124 
251 489 998 6101 227 415 709 18 90 871 
'586 654 801 8485 734 989 9084 203 321 494 
564 675 732 55 62 867

10478 640 866 944 11420 563 8 15 12282 
626 48 13111 265 381 89 443 o/>3 700 20 
14090 489 539 701 15110 217 61 E n  641 *9 
63 907 16381 413 933 17167 327 18280 304 

I 663 9148 354 55 70 640 866 89 
' 20017 160 285 432 8'. 90 776 802 49 915
21007 101 796 2'5n15 145 338 63 558 23179 

| 485 658 63 807 915 2*358 4 "’  33 90 715 Sv>5
25011 402 19 26245 378 550 672 754 980
87 27116 502 43 78 632 63 702 811 30 
28025 51 59 498 784 814 917 29405 767 

30040 513 947 31329 87 * 30 749 32108
'42  695 943. J3014 66 139 3 *" 653 765 <~ 
i 34111 15 s42 61j 897 977 35213 484 562 
I 37317 69 693 767 066 r i  38808 39245 516 
l 40193 383 ■ 12 841 938 41238 56 381 436 
67 631 42239 401 641 728 38 72 978 43146 
203 34 407 778 865 991 44276 375 453 Ś6S 

I 741 870 45082 158 342 64 566 966 46132 42
4)5 589 648 47012 57 234 4 i  583 48051 69
341 48 534 87 983 49276 301 (139 948 65 

I 50110 69 203 514 41 681 783 51237 446 
! 772 904 11 52159 280 39! 17 674 990 53239
i 70 330 42 69 72 549 623 782 892 54018 70 
390 408 508 926 55097 101 286 848 56231

,357 581 761 886 973 57171 79 SS 256 306
606 — 721 71 918 26 43 63 58020 254 313 
430 953 59583 666 874

| 60021 80 184 Z11 345 618 52 847 61
61011 230 90 514 62019 346 523 66 791 
919 630 >3 938 6* 145 439 831 952 63248 593 
692 872 ( SC 22 534 7 650 952 62 67324 612
80 703 73 8091 363 598 607 893 69142 487 
599

I 70075 194 254 356 689 896 928 53 71150 
| 358 434 584 631 33 812 991 72001 144 462
657 911 73485 521 */ 609 870 74235 389
91 740 889 75116 245 464 86 718 41 968 
76015 148 228 385 557 799 77012 605 59
863 75407 582 710 926 79311 35 543 839
906 39

80123 359 611 731 854 988 81127 651 
1**57 393 464 722 88 983 83118 32 41 219 
51 446 84094 183 348 429 78 527 630 949 
85397 8 . 2 287 885 978 87030 62 219 69 
33T 455 5S; 678 748 88069 280 337 428 547 
89(i 968 89045 272 414 5/J o33 910 

90230 35 411 60 861 91<j? ! 377 635 767 
1 555 92061 610 54 8299 93139 605 48 940 .* 

211 462 5 .5 744 95135 48 841 96122 2Q<
449 616 760 95 97084 89 390 426 98642 ■'Ol
44 99042 67 312 525 

100792 950 101651 828 102266 78 Ji~L 
103447 881 104452 695 801 105609 835
106058 280 668 716 107030 76 210 481 636 
921 10843 4 109029 78 563 8Ó5 

110205 ’ 4 399 452 853 111228 337 611 
322 112371 113JEO 614 747 933 115182 538 
70 680 116586 937 67 117042 655 843 118432 
573 872 85 

120048 603 930 37 121090 175 310 77 
122506 669 752 805 120370 423 561 ’ 02 
12423S 581 618 979 125057 318 405 539 997 
126007 420 534 47 127010 4 '9  67 128213 
83 43 558 677 748 >26 129044 142 201 18 
85 331 38 420 

130064 179 383 598 797 876 131118 229 
531 877 132209 588 635 133083 529 13*222 
46 445 764 63 8 899 903 135212 93 399
432 656 136285 539 99 977 137225 801 968 
138003 32 662 6)4 907 43 139011 276 492 
863

! 140404 3JO 681 831 141260 358 77 80
142053 183 336 535 601 850 54 938 143196 
267 519 ! / 639 75 < 838 97 378 144253 318 
145173 »o  469 916 146111 2»t> 135 61 795 
9S) 147188 534 148051 69 >24 10 553 666
14904’  224 30 436 540 9 88 650 727 9*9

1 150054 141 48 507 732 151096 427 503 15
682 152296 909 153083 189 727 1 5**86 768
993 155223 319 72 *85 965 156384 132 249
374 533 660 74S. 869 ‘>5'7?02 32 36 306 551 
U T ’ T4 66 90 474 7 3 : 19 980 159027 275

i  43; 628 702 843 909 47

Radio na dziś
Sobota 7 stycznia 1939>

S I A L J E  K K a J U W E

-ze, 15 Teatr W yobraźni dla dzieci: ..W ielki malec I mały 
M alec" ałucliowl ko wedmg powieści Urey Owi a, zra- 
dlofon. Zdz. iłierowskl; lo.58 Muzyka obiadowa w wyg. 
•Mtlestry suiunuwej rozgt. Pn/mui aumej pod dyr. Eug. 
SaaDngo; 18 Dziennik poiuunlowy; 18.86 Wiaduwośl go­
spodarcze a W arazawy; 18.28 Kronika literacka w oprać.' 
g if  * Keionlecklego; 1IU5 Koncert kameralny. Wyk. 
A lo jzy  Berka (1* eboj), W iktor Uromadzlńskl ( (L  oboj), 
W Ł  Ple 'rayckl (L  klarnet). Bajan (U .  klarnet). Llnus 
•o lz le r  ( L  waltarnta); Jan Splewakowakl (11 waltornla), 
Józef W lktow .k l (1. fagot), Buguaiaw Batke (11 fagot);

.Gdjr ziemie aazzą opuszczały lody" pogadanka dr. 
Fali k ia  Burdecklagu; 17.21 Koncert zo.lziów. Wykonawcy: 
Kaalm lara Szupka (tenor). A rtnr Wentland (fort.); 17.55 
Pbgadanka K K O .; 18 Pogadanka aktualna; 18.11 Z  wegler- 
•k le ] Utei atiiry ikrzypeuwej. W ykonawcy: Stella Nemet 
(skrzypaeaka weglerika). Tadeun  Oostomskl (furt.); 18.21 
Audycja  d l*  Pelaków zagranicą: 1) Uawcda; 2) „Adum  
.Yllcklewlca" audycja atuwuu-mui. w oprać. Jana Kacza­
w y ;  |) ..Dziennie dwa razy naokoło iw lata  | — pega- 
danka Zbigniewa Skuwrońzklege dla młodzieży; 18.15 Kon- 
part roarywkewy. W ykonawcy: ark. roagl. katowickiej

pod dyr. J- Leszczyńskiego. chór N au czycie lsk i p rzy  In sty  
tucie Pivj i og. w  Ka tow icach  pod dyr. Leopolda Jan ic­
k iego. Ewa Now icka (sk rz.), Adam  B ryzek  (akom p.,; 
25.35 Dzieunik w ieczorny, wiadomości m eteorologiczne, 
w iadom ości sportowe; Nasz program  na ju tro ; 21-2*5, 
Transm isja  z sali i  M C A  w W arszaw ie: ..P rzy  sobocie — 
po ro b o c ie ' w ie lk i koncert rozryw kow y. W ykonaw cy: 
o rk iestry : sym lunlczna 1 M ata o Y. PR ., chór PR ., Bar­
bara Kostrzew ska ts-pr.), , 'ie  4“  — piosenki, J oze f Ko- 
ro lk lew icz (bary ton ), K a ro l S lizow skl (saksuton). Trójka 
rad iow a (r e ir e n y ) 1 hum oryści; w przerw ie o 22.55 L o ­
kalne In fo rm acje ; o 23 Ostatnie w iadom ości dziennika 
w lecz, i  komunikat m eteor.; o 23.05 K om u n ikaty  lokalne.

STAcJb ZAGRANICZNE 
18 D R O IT W K  xx Koncert orkiestrowy. p .zK lS  PTT.: Kon* 

cert symfoniczny. LO N D Y N  REG.: And. dla dzieci. LU - 
B L A N A : Muzyka lekka B R U K S E L A  PLAM .: Koncert 
orkiestrowy. R A D IU  R O M A N IA : 18.17 Koncert lesp. 
mandoilnlstów. 18.41 Jean Moscopol przed mikrofonem. 

U  F LO R E N C JA : Muzyka ru»rywkowa. LO N D Y N  REU.: 
Tańoe ludowa rożnych naradow, 18.31 koncert. P R A U A  
11.: 18 Muzyka lekka, 18.38 ..Honza" — balet Nedbala. 
fragm . T A L L IN : 18 bobutul wieczór rozrywkowy. R A ­
D IU  R O M A N IA : 18.85 Wesoły wieczór. BUDAPESK T: 
18.25 Muzyku lekka. L A l iT l :  18.51 itadiokaliareL BRA* 
T IS Ł A W A : 18.45 Słowacka muzyku luduwa. 

z« B E O U iiA D : Muzyku ludowa. Y fiG 2 a  E IF F L A : Kon* 
eert aoUitów. B U D A PE SZT  11.: 28.18 Koncert. FLO ­
R E N C JA : 2848 „Linoskoczki —  operetka Ganne'a. —

DR01TWIC11: „Dziś wieczorem w Londynie" — pi ogram  
rozrywkowy. L U B L A N A : Wesoły wieczór muzyczny. 
M E D IO LA N : Muzyka rozrywkowa. LO N D YN  REG.:
2045 Sonata c-moll Beethoveno, wyg. Egon Petrl (fort.).

21 B R U K S E L A  P L A M .: Koncert m uzyid flamandzkie].
U R O lT W iC H : M usic-H all. LO N D Y N  REG .: Koncert. 
M E D IO L A N : W ystęp g ita rzystów . R Z Y M : ..Tristan  t 
Izo lda — opera Wagnera. R A D IO  P A U IS ; 21.15 ..P le­
śni bez stów " — Mendelssohna. P R J G Y  l l . .  sonata 
Francka na skrz. I fo rt. K O P E N H A G A : 11.28 ..Dobre] 
nocy" — rudlukabaret. K O W N O : M uzyka taneczno.
B E K O M iiN s iE K : Me.udle rozryw kow e. B O R D E A U K : 
21.38 TrnnBWls.a z Opery. PAU1S P T T . Koncert mu­
zyki symfonicznej. LU K SE M B U R G : Tańce rożnych na* 
rodów. W IE Ż A  E IF F L A : Transmls.a s Opery. H1L- 
V E K S U H  11.: 21.55 „Polaku krew " —  operetka Nedbala.

K  B U D A PE SZT : Mnzyka Jazzowa. K O W N O : Muzyka la* 
neczna. M ED IO LAN? Muzyka rozrywkowa. K O PE N ­
H A G A : 22.15 Radlobal ■kaudynawskl. L U B L A N A : Mu­
zyka lekka. L U K S E M B U R G : Koncert aymfonlczny.
R A D IO  PAR1S: 22.11 Kadiokabaret. SZTO K H O LM : M a- 
zyku taneczna. D R O IT W IC H : 22.25 Swing Raymonda 
Urzm a -- transm. z Am eryki. P R A G A  l l . i  22.48 Sło­
wackie pleśni ludowe.

28 FLO R E N C JA : Muzyka taneczno. R A D IO  P A R IS : 2248 
Koncert muzyki aymfoniczncj. POSTE P A R lS lB N t  
Koncert orkiestrowy. B R U K S E L A  F LA M .: 23.11 Ma* 
i łU t  rozrywkowa. B U D A P E S Z T : Muzyka eygońakoj
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Kosmetyka 
w roku 1939

Co o Jtiej mówi znawczyni mody ko­
biecej p. M. Mayer

W  powodzi horoskopów, pizewidywań i pro 
roctw, jakie usłyszeliśmy na temat Nowego 
Roku, zabrakło ważkiej wypowiedzi dyktato­
rów  mody. Moda zaś, to nie tylko nowy krój 
sukien, ale i nowe uczesanie, nowy makijaż — 
te wszystkie szminki, kredki i kremy, które z j 
„wampa" czynią w tym roku anielicę.

Co mówi o zmianach, które zajdą w tej dzie 
dżinie, świetna znawczyni urody niewieściej 
i  je j propagatorka, pani Mary Mayer;

—  Żadnych ugodowych sytuacji— mówi 
pani Mary — wszystko podporządkowane je- i 
dnej myśli przewodniej. W  r. 1939 uczesania * 
będą coraz bardziej „strzeliste", dla równowa- j  
gi myśli, które bynajmniej nie krążą w  zaświa 
tach, lecz rozbijają się o rzeczy najbardziej I 
przyziemne. i

Łącznie z  modą, która nieubłaganie pożera | 
fałdy spódnic i odkrywa ramiona, dążymy do 
skondensowanej kobiecości: wielkie, szeroko 
otwarte oczy —  oczy dziecka (powiększone 
sztucznie kolorową kredką), łagodny owal 
twarzy, różowe uszka, wstydliwie zapłonione, 
delikatne łuki hrwi (ale nie wyskubane „nite 
czki“ (. Paznokietki onyksowe, posrebrzane, 
mieniące się jak koncha perłowa. Ręka jak z 
portretu, wydłużona, delikatna, biała.

A le nie salon będzie domeną wpływów ko­
biecości, lecz dom, dom rodzinny z jego mały­
m i troskami, zmodernizowany, izelektryfiko- 
wany z  bieżącą gorącą wodą.

Wszystkie kosmetyczne środki współczes­
ne, to wyraz długoletnich dociekań i laborato­
ryjnych doświadczeń. Makijaż staje się coraz 
bardziej wyszukany i najsubtelniej zespolony 
ze strojem, jakkolwiek z pozoru zdaje się być 
bardziej prymitywny od ostatnio stosowanego

Na dzień malowanie najprostsze, pozwalają 
ce skórze na swobodny wydech, im bardziej 
ku wieczorowi, tym możniejsze panowanie 
szminki.

Najnowszy sposób malowania bardzo od­
biegł od jeszcze niedawnych wzorów. Zielone, 
złote i srebrne powieki —  ależ to przypomina 
czasy króla Goździka! Bardzo strzeliste rzęsy 
również trącą myszką. Kolejność zabiegów 
dziś jest następująca: najpierw warstwa kre­
mu, obfite przypudrowanie twarzy i usunięcie 
pudru, a dopitro na tle tak rozjaśnionej karna 
cji, dyskretny rumieńczyk —  robiony szminką 
lub napudrowany. Na to jeszcze raz puder —  
pokrywający niewidzialnym puszkiem całą 
twarz. Rzęsy wyczyszczone mokrą watką, na 
oczy zimny okład, powieki namaszczone kre­
mem i obwiedzione kreseczką w  kolorze gra­
natowym, fiołkowym, brązowym lub blond.

Krwawa plama ust cechuje damę z głębokiej 
prowincji. Elegantka stołeczna dostraja kolo­
ryt ust do kolorytu całej twarzy, Jest on w ła­
godnej tonacji liliowej, różowej lub złotawej.

Pani jest dziś modelem dia mistrza pastelu, 
który ze swych portretów potrafi najwięcej 
wydobyć subtelnej kobiecości.

„OJCIEC JAHN -
POPRZEDNIK HITLERA
Gdy krew niemiecka poczyna kipieć...

W  Niemczech, po wojnach napoleońskich, 
zjawiła mę postać, którą śmiało nazwać można 
prekurn ran  Hitlera. Był to osławiony „Ojciec 
Jan j“ , twórca „rucnu gimnastycznego", ugmu 
towanego na zdumiewająco do hitlerowskich 
podobnych „hasłach". Nie brakło zresztą na­
wet — koszul, które od nazistowskich różniły 
się tylko kolorem, gdyż były nie brunatne, lecz 
szare.

ów  „Ojciec Jahn" był prostym chłopem z 
Priegnslz o olbrzymiej postaci i długich wło­
sach. Posiadał niezwykły dar oratorski i mo­
wami swymi porywał młodzież niemiecką. W  
jego to głowie na długo przed twórcą Trzeciej 
Rzeszy zrodziło się pojęcie t. zw. „Volkstum“ 
(hitlerowskie ,,Volkisch!). On też, wskazując 
„antycznych Germanów", głosił, że naród nie­
uzbrojony jest narodem bez honoru". Formu­
ła jego brzmiała: „Wehrlos-ehrlos!" Metoda 
jego przemówień polegała na bezustannym po­
wtarzaniu jednych i tych samych frazesów, 
wbijanych w len sposób w mózgi mas. On rów 
nież wierzył głęboko w swoją inisję „odnowi­
ciela moralnego" ojczyzny przez obudzenie w 
narodzie —  „najgłębszych instynktów germań­
skich!"

Jak Hitler swoje „S. A.“ , tak on stworzył ka­
dry swych „gimnastyków", olbrzymi związek 
gimnastyczny, który przez przysposbienie f i ­
zyczne miał osiągnąć „uzbiojenie moralne". 
Armia ta w szarych mundurach szła za nim, 
jak za prorokiem i zjawiając się na ulicach 
miast niemieckich, budziła niesłychany entuz­
jazm. Ale i tak szumnie przez Hitlera głoszony 
„dogmat", że „jednostka jest niczym, naród 
wszystkim" pochodzi od „Ojca Jahna". Ten 
cbłop z Priegnitz posługiwał się już także naj­
skuteczniejszą bronią dzisiejszych nazistów: za­
straszeniem i denuncjacją. Paragraf 7-my bo­
wiem jego „Kodeksu gimnastycznego" obowią­
zywał każdego „Turnera" „do wyjawienia na­
tychmiast swemu wodzowi (Fubrerow i!) wszel 
kich objawów, wrogich ruchowi, aby można 
we właściwym czasie ukarać właściwego osob­
nika".

Od „Ojca Jahna" przejął hitleryzm również 
i publiczne palenie książek obcoplemiennych 
autorów na stosie. Odbyło się ono na zjeżdzie 
„Turnerów" w. Eisenach, miejscu urodzenia Lu 
tra. „Nadeszła godzina" —  tak brzmiało hasło 
tego zjazdu —  „żeby pokazać narodowi niemiec 
Łiemu, czego od niego żądamy, czego można 
Śię po nas spodziewać"!

Z tym obudzonym przez „Ojca Jahna" nacjo­

nalizmem szedł, oczywiście, w  parze antyse­
mityzm.

ówczesny profesor uniwersytetu berlińskie­
go, Fryderyk Ruhs, w książce swojej p. t. „Pre­
tensje Żydów do praw obywatelskich w  Niem­
czech" (1815 r.) pisze:

„Każdy naród pragnący zaznaczyć swoją od­
rębność i godność, dążący do rozwoju, powinien 
wyłączyć z siebie i odrzucić wszelkie elementy 
obce, które nie dają się całkowicie zasymilo­
wać. Tak powinno się postąpić z Żydami".

Pod jednym tylko względem ten uczony nie­
miecki w zalecanym przez siebie postępowaniu 
wobec Żydów różni się zasadniczo od hitlerow­
ców. Nie domaga się on mianowicie ich wypę­
dzenia, uważając je za okrucieństwo, tak samo 
zaś ich prześladowanie.

Bardziej zbliżony natomiast do stosowanej 
dziś w „Trzeciej Rzeszy" wobec Żydów roetó- 
dy był drugi uczony ówczesny, profesor wsze­
chnicy heidelberskiej J. J. Fries, W  swym pam 
ilecie antyżydowskim p. t. „Niebezpieczeństwo 
żydowskie" pisze on bowiem: „Kasta żydows­
ka winna być gruntownie zniszczona. Jasną 
rzeczą bowiem jest, iż jest to najniebezpieczniej 
szy ze wszystkich związków tajemnych czy pu­
blicznych, ze wszystkich państw w  państwie. 
Przede wszystkim uwolnić naród od tej zarazy" 

Pod nowo wynalezionym hasłem „dawnych 
Niemców" głoszono też wówczas, ie  każdy, po­
chodzący choćby z siódmego pokolenia od Fran 
cuza, Żyda albo Słowianina (a więc jeszcze „ry 
goiystyczniej" niż hitlerowcy!) będzie skaza­
ny na wygnanie, kto* zaś napisał coś przeciw­
ko „Ojcu Jalinowi", może oczekiwać pewnej 
śmierci. Przygotowywano także spis osób, któ- 
i t  mają być sprzątnięte, kiedy „dawni Niemcy" 
dojdą do władzy.

Jak więc widzimy, ruchu „Ojca Jahna" miał 
w sobie już prawie to wszystko, co hitleryzm!

Tym  znamienniejsze przeto, że w  kilkadzie­
siąt lat później sławny historyk niemiecki 
Treitschke, namiętny nacjonalista, tak oto o- 
cenił ruch „Ojca Jahna":

„Wulgarność tego mchu tłumaczy się nie­
zmiennymi właściwościami charakteru nie­
mieckiego. Naród nasz zawsze dążył do prymi­
tywnego życia, do istnienia zwolnionego z 
łorm i trudności cywilizacji. Kiedy tybco krćw 
niemiecka poczyna, kipieć, to potrzeba występu­
je z największą brutalnością!"

Może kiedy w przyszłości zjawi się dziejopis 
niemiecki, który w podobne obiektywny spo­
sób oceni ruch hitlerowski.

Wielkie afery szpiegowskie
w których kobiety odgrywały rolę dominu[qcq

Niew inne" pytania czyhających wszędzie szpiegów

C Z Y T E L N I K U ;  
Jesteś świadkiem ciekawego 
wydarzenia — podziel się 
x Redakcję. Telefon 136-89.

f f

Rok miniony był rokiem wielkich afer szpie­
gowskich, afer, w których kobiety, przeważnie 
młode, i piękne, grały role dominujące, przy­
najmniej na zewnątrz, owo nasilenie afer szpie 
gowskich stanie się rzeczą jasną dla każdego, 
jeśli zważymy, że rok 1938 był okresem zmian 
na świecie, jakich nie przeżyliśmy od czasu 
wielkiej wojny.

Na początku roku została ujawniona w  A- 
meryce afera ryżo-włosej Johanny Hofman, 
manicurzystki z niemieckiego transatlantyku ' 
„Bremen". To aresztowanie, którerao zresztą 
towarzyszyły liczne dalsze, stanowiły następ-; 
siwo ujawnionej w Stanach Zjednoczonych 
wielkiej niemieckiej akcji szpiegowskiej, o raz 
piętości i zasięgu, dotąd nigdy jeszcze w  żad­
nym kraju nie notowanych.

W  końcu roku ujęta została w  Genewie Ida

Capt —  tajemnicza tancerka, działająca na 
rzecz zdaje się gen. Franco w  Hiszpanii. Ida 
Capt przebywa w tej chwili w więzieniu w Ge­
newie i rozpoczęła głodówkę.

Zatrzymana w  chwili, gdy wracała z Amery­
ki do Niemiec do swego męża —  Dr Ignacego 
Griebla, szefa niemieckiej służby szpiegows­
kiej na Amerykę —  Maria Griebel —  może być, 
wraz z tajemniczą z zawodu piastunką Missis 
Busch zaliczona do rzędu szpiegów najniebez­
pieczniejszych. Wraz z Marią Griebel wykradła 
Mrs. Busch plany najnowszego krążownika a* 
nerykańskiego, szyfr morski i  powietrzny, i 
plan fortyfikacyj Kanału Panamskiego —  wy­
wołując w  sferach wojskowych Stanów poważ- 
ne zaniepokojenie.

Zatrzymana w Tuluzie, przez prasę paryską 
zwana powszechnie „Piękną Titiana" —  :
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Wielka mowa Roosevelta

Prezydent Ro srrlt wygłasza w Kongresie amerykańskim swą wielką mowę polityczną, 
w której wystąpił z ostrzeżeniem pod adresem państw totalnycłu

Z ŁONA NATURY -  
DO MONTE CARLO
Eksperyment miliardera a la J. J. Rousseau 

-- spóźniony o 2oo lat

osoba, jnówiąca doskonale po francusku, choć 
podająca się za Rosjankę, a w istocie Paryżan­
ka z krwi i kości —  należy również do tego 
szeregu. W raz ze swymi czterema pomocnika­
mi została Piękna Titiana postawiona w  stan 
oskarżenia za dostarczanie sąsiedniemu wscho­
dniemu mocarstwu planów francuskich forty- 
fikacyj alpejskich i rozmieszczenia dział prze­
ciwlotniczych.

Znów tancerka —  Lea Sauzieres, zatrzymana 
w  L ille — miała więcej szczęścia: bardzo szyb 
1,0 dowiodła swej niewinności i dochodzenie 
przeciwko niej zastało umorzone.

Ale prawe o tej samej porze, gdy Lea Sau­
zieres opuszczała areszt, zapadł we Francji wy 
rok przeciwko Madame Bour, skazanej, z wyjąt 
kową surowością, na 20 lat ciężkich robót. Mąż 
skazanej i dwaj synowie wstąpili do Klasztoru, 
łiy choć w części okupić winę żony i matki.

W  Anglii nie znalazła się jeszcze przed try­
bunałem i nie zapadł ponoć wyrok w stosunku 
do młodej i pono znów pięknej Margi Wob- 
rock, Niemki, interesującej się zbyt żywo ostat­
nimi zdobyczami marynarki wojennej angiel­
skiej.

W  okresie, gdy słyszy się o wiele więcej o 
kobietach szpiegach, niż o mężczyznach —  wszy 
scy specjaliści w  tej dziedzinie głoszą, że rola 
kobiet w wyw.udzie jest nikła i że służby szpie­
gowskie wszelkich państw coraz mniej ich za­
trudniają.

To  oświadczenie wydaje się całkiem goło­
słowne. Faktem jest, że nie było i nie ma służ­
by szpiegowskiej bez pomocy kobiet.

Co skłania kobiety do wstępowania w  szere­
gi wywiadu?...

Mimo bardzo licznych powieści na ten temat, 
nieraz pogłębiających tę kwestię od strony psy 
ekologicznej, brak danych ścisłych, któreby po 
zwolily odpowiedzieć na to pytanie.

Bardzo często właśnie tancerki przystają do 
tej służby przez przypadek. Nawiązują bliższe 
stosunki z ludźmi wpływowymi i dopiero póź­
niej zdobywają od nich informacje. Patrio­
tyzm, pragniefnie wyżycia się i wyzwolenia z 
pęt ciężkiego zawodu, nieraz po prostu żądza 
przygód i wreszcie chęć grubszego zarobku 
grają tu rolę czynników decydujących.

W  swoim czasie słynna była we Francji spra 
wa Gordona Swytza, Amerykanina, szpiega boi 
szewickicgo, który wraz ze swą żoną zwaną 
„Pierelte" odpowiadał przed sądem francus­
kim. Oboje zamożni, oboje z wyższym wykształ 
ceniem stanęli na czele szpiegów sowieckich we 
Francji. Donosiliśmy w  swoim czasie o Lydii 
Stehl, skazanej na wieloletnie więzienie po pro 
cesie, z którego oboje Swytzowie wyszli obron 
ną ręką —  jako wolni.

Dlaczego ich uniewinniono? Czyżby rzeczy­
wiście nie przykładali ręki do spraw, które każ 
de państwo uważa za najbardziej dla siebie ży­
wotne? Czyżby prawdą było, że stali się szpie­
gami, jak tłumaczyli się przed sądem, z... nu­
dów?... Ani jedno, ani drugie Oto we Francji 
w  sprawach zdrady głównej ma moc artykuł, 
który głosi, że szpieg, który wyda swych to­
warzyszy —  ma zagwarantowaną bezkarność. 
i  tego artykułu skorzystali małżonkowie 
Swytz, szpiedzy „z neurastenii". Kosztem współ 
podsądnych — zdobyli swe uniewinnienie.

Faktem jest, że —  jak słusznie głoszą napisy 
we wszystkich urzędach i instytucjach wojs­
kowych —  szpieg czyha wszędzie i szpiegiem 
może być najspokojniejszy przechodzień, czło­
wiek na pozór obojętny na wszystko, usłużny 
i miły, który nawiązuje z robotnikiem fabryki 
przemysłu zbrojeniowego zdawkową rozmowę ! 
o warunkach pracy, o planach i o jego rodzi­
me, a kończy na pytaniach co wyrabiają, i ja ­
kiego kalibru.

Liczne procesy szpiegowskie miały często za 
pcczątek takie właśnie „niewinne" pytania i nie 
winnie na nie udzielone odpowiedzi.

Makkabi — Cracovia
W  niedzielę 8 bm. odbędą się zawody o 

mistrz, kl, A w Tenisie Stołowym między Mak 
kabi a Cracovią. Drużyna po ostatnich niepo­
wodzeniach spowodowanych osłabieniem skła 
ilu wystąpi do powyższych zawodów w  najsil­
niejszym składzie z Zyssmanem i Ohrenstei- 
nem na czele. Początek zawodów' godz. 15. (.‘i; 
w  lokalu K. 5, £racovia przy ul, św. Marka 8 
I I  p. o fi«.

Historia 20-lelniej Węgierki Ewy Darvas i 
o 3 lala slarszego od niej Szweda Oskara Sie- 
bla —  to strzęp filmu, którego szczęśliwe za­
kończenie nie poszło po myśli wszystkich.

Historia ta zaczyna się jak w bajce:
Był sobie pewnego razu miliarder amery­

kański Dawson, który postanowił zaadopto­
wać dwoje żurowych dzieci, chłopca i dziew­
czynkę, ofiarowując rodzicom po 5000 doi. za 
dziecko.

—  Pragnę dokonać doświadczenia naukowe 
go, tłumaczył. —  Dzieci, wychowane zdała od 
świata, na łonie przyrody, nie znające żad­
nych dobrodziejstw cywilizacji, muszą wyro­
snąć na pięknych i dobrych ludzi. Jestem prze 
konany, że z czasem pokochają się, pobiorą i 
mieć będą najpiękniejsze dzieci, na świecie. 
Kandydatów znalazło się bardzo wielu. Wresz 
cie wybór Dawsona i jury, złożonego z kilku le 
karzy padł na 3-Ielnią Ewę Darvas i 6-Ietniego 
Oskara Siebla.

W nowoczesnym raju
Pod opieką kilku wykwalifikowanych w y­

chowawców dzieci przewieziono do rozleglej 
posiadłości amerykańskiego miliardera pod 
Zurichem. W  lecie dzieci nosiły rzymskie to­
gi. W  zimie — skóry zwierząt. Nie sypiały ni­
gdy w  łóżkach i nie wiedziały nawet o istnie­
niu alkoholu.

Wychowanie ich miało charakter wyłącznie 
sportowy. Jeździły wspaniale konno, rzucały ) 
dyskiem, pływały, polowały i uprawiały gry 
sportowe. Nie lękały się ani zimna, ani wiatru 
ani upału ani burzy. To też nic dziwnego, że 
wyrosły na ludzi zdrowych, silnych i odpor­
nych na choroby.
20 letni Oskar stał się wspaniałym atletą -  
a 17-letnia Ewa wyjątkowo zgrabną, silną i 
wysportowaną. I  doświadczenie naukowe ame 
rykańskiego milardera udałoby się niewątpli­
wie, gdyby..., nie samolot.

Przymusowe lądowanie
Można sobie wyobrazić zdumienie Oskara i 

Ewy, gdy pewnego dnia usłyszeli warkot mo 
toru i niebawem samolot, lądu jący w ich „ra ­
ju ". Ale nie mniejsze zdumienie ogarnęło pi­
lota i pasażerów, gdy zobaczyli młodego męż 

Jczyznę i młodą dziewczynę, niezwykle pięk­

nych, w skórach zwierząt, zarzuconych na na 
gie ciała, przybiegających na ratunek.

Gościnność jest uczuoiem wrodzonymi. Os- 
kair i Ewa z wielką serdecznością przyjęli goś­
ci z nieba (p. Dawson znajdował się wtedy w  
Ameryce). Pytaniom nie było końca.

Ucieczka
Oskar i Ewa nie wierzyli własnym uszom. z. 

zapartym oddechem słuchali opowiadań o da­
lekim, nieznanym świecie, tak niepodobnym 
do ich „raju". Podobał im się ten świat, rozpo 
czynający się poza granicami raju amerykań­
skiego miliardera. Postanowili go poznać, to 
też gdy mechanicy dokonali reperacji i samolot 
gotowy był do startu, wśród pasażerów znalazł 
się Oskar Sicbel i Ewa Darvas.

Miliarder amerykański po przyjeżdzie z A- 
meryki do „raju" był niepocieszony. Zaczął na 
tychmiast szukać uciekinierów i niebawem 
znalazł ich w Monte Carlo. Oskar stał się nau­
czycielem szermierki. Ewa była tancerką.

O powrocie do „raju" nie było mowy. Ewę 
zachwycało łóżko, piękne stroje, Oskara „u- 
wiodła" ruletka i whisky. Nowy, nieznany 
świat oczarował młodych ludzi. Nie chcieli roz 
stać się z nim i wrócić do swojej pustelni.

Napróżno Dawson nalegał i prosił. Napróż- 
no straszył „nowym światem".

— Nie wrócimy do pana — brzmiała katego 
ryczna odpowiedź — zostaniemy tutaj.

— Nie jesteście rodzeństwem! —  zawołał ze 
złością Dawson.

—  Jak to dobrze —  ucieszyli się młodzi lu­
dzie. — W  takim razie możemy się pobrać, bo 
kochamy się już od dawna.

Happy end
Slub ich odbył się onegdaj w małym kościół 

ku na przedmieściu Budapesztu. Państwo Sie- 
bel postanowili zaznajomić się bliżej ze świa­
tem jego smutkami i radościami. Film, rozpo 
częly 20 lat temu pod Zurichem, skończy! się 
happy end‘em.

A miliarder amerykański uśmiecha się z 
melancholią. Nie powiodło mu się. „Doświad­
czalne króliki" opuściły złotą klatkę. Pociesza 
się tylko, że przynajmniej jedna jego przepo­
wiednia sprawdziła się.

Miłość,
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Który z sędziów przynosi nam pecha?
Pierwszy oficjalny mecz naszej reprezenta­

cji piłkarskiej w Paryżu prowadzić będzie sę­
dzia szwajcarski Yordan. Jest to dla naszych 
graczy nazwisko zupełnie nowe.

Z arbitrem Szwajcarem zetknęliśmy się do­
tąd tylko raz jeden i to w  chwili bardzo nie­
szczęśliwej, bo na meczu z Niemcami w  Ka­
mienicy, który drużyna nasza przegrała 1:4. P. 
Wutterich był po tym meczu bardzo zdziwio­
ny słabą grą naszej jedenastki, a jednocześnie 
jakby chciał usprawiedliwić się, że la wysoka 
porażka nie była jego winą. Nikt zresztą nie 
mógł mieć żadnej pretensji do tego, trochę już 
starszawego dżentelmena, który gwałtem 
wprost zapraszał się w  prywatnych rozmowach 
do Polski. Nie chciał udzielać wywiadów o me­
czu, zasłaniając się rzekomo uchwałą F IFA , za 
to ciągle mówił, że chciałLy sędziować w Po l­
sce.

Na pewno zresztą tak będzie, gdyż PZPN  chę 
tnie proponuje innym związkom sędziów, któ­
rych już poznał i to nie koniecznie nawet na 
wygranym meczu. Czasem zresztą poznaje się 
sędziego w okolicznościach nieprzyjemnych, a 
później zmienia się o nim zdanie.

‘‘M'
HISTORIA P. LECLERCA C

Do takich należy na przykład Francuz Le­
clerc. W  r. 1932 bawiła reprezentacja Polski 
wc Włoszech. Pierwszy mecz z drużyną połu­
dniowych Włoch przegrano w  Neapolu 0:3. Sę 
dziował -Frąnęuz Leclerc, który nasłuchał się 
wielu przykrych słów od p. Kałuży i o swym 
sędziowaniu wyczytał nieprzyjemne rzeczy w 
prasie polskiej. Sędziował po prostu za bardzo 
po włosku, to, cośmy uważali za faul, trakto­
wał jako ostrą, ale dozwoloną grę.

Po kilku Iótach przerwy piłkarze polscy spo­
tkali go w Paryżu na meczu Liga polska — L i­

ga paryska. Nasze zwycięstwo 5:1 poprawiło 
od razu wzajemne stosunki. Francuz przyje­
chał do Warszawy na mecz ze Szwecją 3:1 i na 
pamiętny mecz z Jugosławią 4:0.

Na meczu tym zyskał sobie zresztą i uznanie 
przeciwników, którzy zaprosili go na rewanż 
do Belgradu. W  ostatniej chwili jednak zamiast 
niego sędziował Włoch Barlassina. Nasza re­
prezentacja miała znów „prawo serii", Włoch 
prowadził bowiem mecz w Zurychu ze Szwaj­
carią, który poprzedzał spotkanie w  Belgradzie

WĘGIER NIE M IAŁ SZCZĘŚCIA

Wróćmy jednak jeszcze na chwilę do wypra­
wy polskiej z r. 1932. Drugi mecz w Genki prze 
giany 1:5 sędziował Węgier Klug. Ten nie po- 
liafił, jak Leclerc, poprawić swej opinii, gdyż 
zobaczyliśmy się z nim po raz drugi w r. 1937 
w Łodzi na przegranym meczu z Rumunią 2:4. 
A po przegranym meczu i to w taki sposób, 
rzadko kiedy nie ma się do sędziego urazy.

Często oglądaliśmy na naszych meczach sę­
dziów szweckich. Ollson, sędziował pierwsze 
mecze Polska- Niemcy. Ekloff, również sę­
dzia m ozów  Polska —  Niemcy, wreszcie Ek- 
lund (Polska —  Brazylia i Polska —  Jugosła­
wia, ostatni mecz 4:4), byli ubrani jednakowo. 
Czarna marynarka ze lśniącej materii i białe 
spodenki. Ollson był niższy, ale Eklund i Ek- 
lo f byli do siebie łudząco podobni. O wszys- 
kich zachowujemy dobrą pamięć.

Do uznanego za najlepszego na kontynencie 
J Belga Langenusa nie nabrała ‘Warszawa prze­
konania. Sędziował tu raz jeden, ostatni, mecz 
z Norwegią 2:2, i pozbawił nas omyłkowo bram 
ki, ogwizdując spalony, którego nie było. Na 
pewno jednak umie sędziować, bo nie każdy by 
się przecież przyznał do winy.

Kilka razy prowadzili nasze mecze sędzio­

wie Anglicy. Ruud mecz z Danią w  Kopenna- 
ćże 2:4, Barton przegrany mecz z Austrią na 
Olimpiadzie 1:3, Lewingslone wygrany mecz i 
z Belgią w Brukseli 2:0.

PECH DO BELGRADU
„Prawo serii" miał Czech Krista. Sędziowtrw 

mecz z Jugosławą w Poznaniu 6:3, pojechał 
więc i na mecz do Zagrzebia, który wygraliśmy 
3:0, ale szczęśliwa jego ręka skończyła się na 
meczu w Belgradzie 3:9.

Belgrad przerwał też na pewien czas nasze 
stosunki z Rumunem Xifando. Przegraliśmy 
w r. 1934 1:4 z Jugosławią i p. Kałuża w szatni 
odezwał się dość ostro do Rumuna. Przyjechał 
on do Polski dopiero w r. 1937 do Katowic na 
mccz z Łotwą B 2:1. ,

W  czasie naszych wypraw do Rygi zetknęlis 
my się z sędziami fińskimi Pekonenein i Aallo. 
-len sam Aalto prowadził w Sztokholmie meCJ 
Polska —  Szwecja 3:0 w r. 1930.

Często sędziował nasze mecze Niemiec Bir- 
lem. Jego rodak Bauwens był znany na bois­
kach polskich przed wielu laty, później nastą­
pił okres przerwy, spotkaliśmy go Znów w r. 
j932 na meczu ze Szwecją 2:0 i tera- ’—
rech lalach w Dublinie z Irlandią.

NAJW YŻSZY SĘDZIA 
Mniej więcej przed dziesięciu laty bardzo po­

pularnym sędzią w  Polsce był Czech Cejnar. 
Warszawa pamięta go z meczów z Rumunią 
2:3 1 Belgią 0:1. Był chyba najwyższym ze wszy 
slkich sędziów i  już samym choćby wyglądem 
zewnętrznym wzbudzał zaufanie do swej osoby 
Z nazwiskiem Cejnar spotykamy się teraz w  
tenisie. Reprezentant czeski jest synem sędzie­
go piłkarskiego.

Inni sędziowie przewijali się rzadziej w  me­
czach naszej reprezentacji, nie utrwalili się też 
silniej w pamięci graczy i widzów.

Olimpiada 1940 roba h a  Niemców
Pożyczka wewnętrzna Ficitandu na inwestycje sportowe

Jedno z pism warszawskich zamieszcza 
ciekawą korespondencję z Helsingforsu na 
tematy olimpijskie. Jak wynika z treści 
tej korespondencji, zanosi się na to, że 
Niemcy nie wezmą udziału w najbliższej 
Olimpiadzie.

Aczkolwiek do rozpoczęcia 12 Igrzysk Olim­
pijskich jest jeszcze półtora roku Finlandia 
czyni już gorączkowe przygotowania do tej naj 
Większej imprezy sportowej świata.

Przede wszystkim chodziło o zorganizowa­
nie funduszów7. Rząd fiński nie może i nie chce 
wydawać na ten cel zbyt wiele pieniędzy pań­
stwowych. W  tym celu rozpisano pożyczkę we­
wnętrzną, nazwaną „olimpijską", która ma 
irzynieść okrąs/ą sumkę 50 milionów złotych

Celem zapewnienia zwrotu i oprocentowania 
ej sumy oraz zagwarantowania powrotu do 
ras banku Finlandii sum rozchodowanych 
Mzez rząd mają być znacznie większe niż w 
ńrlinie ceny biletów wejścia. Wahać się one 
ędą przy imprezach lekkoatletycznych od 2 

lo 25 zł za jednorazowy bilet wstępu. Dla in- 
lych konkurencji mają być jeszcze droższe.

Połowa biletów według postanowień korni- 
eiu organizacyjnego wysłana będzie do roz- 
tprzedaży zagranicę, do państw Europy, Ame- 
yki, A fryki, słowem wszystkich części świata. 
Połowę zachowa się dla własnych obywateli i 
urystów, których spodziewany jesl bardzo li­
pny nap ływ .,

W  tych dniach w  obecności szefa sportu fin­
landzkiego gen. Maiiierheiina rozpoczęto pra­
ce przy przebudowie stadionu olimpijskiego. 
Koszt budowy tego kolosa wyniesie w  przybli­
żeniu około 3 milionów złotych. Następnego 
dnia przystąpiono uroczyście do Ludowy sta­
dionu pływackiego.

Główny stadion ,na którym odbędzie się ce- 
lemonialne otwarcie i zaniknięcie igrzysk obli­
czony jest na 68.000 miejsc siedzących. Na tym 
stadionie odbywać się będą rozgrywki lekko­
atletyczne, piłkarskie i hokejowe oraz popisy 
gimnastyczne. Dookoła stadionu głównego cią-

Cracoyia — Dą3>
W  niedzielę o godz. 12-tej na torze Crocovii 

odbędzie się mecz rewanżowy o mistrzostwo 
Polski między Cracovią a Dębem. Cracovla 
wystąpi w  pełnym reprezentacyjnym składzie, 
ponieważ od wyniku zależy jej udział w  finale 
Mecz ten będzie sensacją w  Krakowie, pierw­
szy raz bowiem zagra Cracovia w  składzie: 
Maciejko, Michalik, dr Kasprzak, Kowalski, 
Wołkowski, Marchewczyk, Zięba, inż. Muszyn 
ski, Czarnik.. W  barwach Dębu wystąpią re­
prezentacyjni gracze Polski: Tarłowski, Kas­
przycki, Burda, Ursoń, dalej utalentowany Ja 
lecki, Piechota i Nowak z Krynicy.

gnąć się będzie tor kolarski o 400 metrowym 
okręgu.

Poza tym, w pobliżu stadionu głównego bu­
dowany jest specjalny kanał na którym odbę­
dą się zawody wioślarskie.

Budowa „wioski olimpijskiej** Jest W całej 
pełni. Wzniesionych będzie 30 do 40 domków, 
liczących ogółem ponad 2-500 pokojów. W  
domkach tych zamieszkają zawodnicy poszczę 
gólnych państw. Oddzielnie pomieszczeni będą 
w leżącej na półwyspie miejscowości Munkki- 
niani, w nowowzniesionym gmachu szkoły Lą­
deckiej, żeglarze i wioślarze. Zawodniczki wszy 
stkich państw będą ulokowane w szkole pielęg­
niarek.

Do tej chwili udział w  zawodach zgłosiło 17 
państw europejskich i pozaeuropejskich. Jako 
jedr,'- z ostatnich nadesłały zgłoszenia swych 
zawodników Holandia i Czecho-Słowacja.

Na zakończenie, jedynie z obowiązku dzien­
nikarskiego, notujemy wręcz nie prawdopo­
dobną pogłoskę jaka z Francji dotarła do Fin­
landii.
Głosi ona iż  w  wyniku nieporozumień na­
tury bardziej politycznej niż sportowej Niem­
cy nie wezmą udziału w  organizowanych przez 
Finlandię Igrzyskach Olimpijskich. Gdyby to 
było prawdą, Finów spotkałby cios niebyleja- 
lii, bardzo bowiem liczą na udział Niemców, 
którzy w  Igrzyskach 1940 r. broniliby pozycji 
zajętej przez 4 laty: w  Berlinie.
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Jaworzyna • Dnhowina - Zakopane
Wielki park przyrody w Tatrach Wysokich

Park Przyrody w  Tatrach staje się faktem  
dokonanym. W  dniach najbliższych ukaże się 
rozporządzenie ministra rolnictwa, wyznacza 
jące dlań najpiękniejsze tereny Ta tr W yso 
kich.

Celem Parku jest zachowanie górskiej 
fauny i flory w jej pierwotnej krasie.

Park Przyrody ma objąć całe nadleśnictwo 
jaw orzyny z  włączeniem dawnego nadleśnict 
W& Bukowina ( Skasowanego przed kilku 
dniami) i  nadleśnictwo Zakopane.

SERCEM PARKU —  JAWORZYNA
Kierownictwo Parku Przyrody ulokuje się 

W osadzie Jaworzyna, która będzie musiała 
^likwidować gospodarkę tartaczną, zamienia 
jąc się w ośrodek turystyczny i  administra­
cyjny.

ZW IERZYNIEC   ,
Wstęp do parku, dozwolony będzie na 

przeznaczonych do tego celu obszarach, dro­
gach, ścieżkach i szlakach z wyjątkiem  ma­
teczników 1 rezerwatów. Zabronione będzie 
strzelanie, rozkładanie ognisk, pływanie po 
wodach Parku łódkami i uprawianie na tych 
wodach sportów zimowych. Szczególną troską 
zarówno dla Ministerstwa. Komunikacji, jak

i  Rolnictwu będzie takie wykorzystanie szła

ków narciarskich, by nie zakłócały spokoju 
zwierzyńca.

Jak wiadomo, Ta try  Jaworzyńskie aż do 
1926 roku stanowiły własność ks. Christiana 
Hohenlohfc, który urządził sobie w  1882 r. 
wspaniały rezerwat myśliwski o niezwykle 
bogatym zwierzostanie. Olbrzymie połacie gór 
otoczone wysokim parkanem, były całkiem 
niedostępne dla ruchu turystycznego. W  1J31 
roku rząd czesko - słowacki wykupił z rąk 
spadkobierców księcia, dobra Jaworzyńskie i 
utrzymał }e  jako rezerwat.

Dzięki temu do dziś na najdzikszym tere­
nie między Doliną Białej a Doliną Kopersza 
dów i od osiedla Jaworzyna aż po szczyty, 
ży je  około 500 jeleni, 400 kozic, 50 kozioroż­
ców, sporo świstaków i niedźwiedzi. Kozio­
rożce, to zaaklimatyzowane kozły górskie ro 
dem z  A lp  i gór Pirenejskich, które w  Jawo 
rzynie doskonale się chowają,

S Z L A K I I  ŚCIEŻKI
T e  skarby przyrody udostępnione będą o- 

becnie dla turysty ale pod pewnymi warun­
kami. N ie będzie można tu urządzać szalo­
nych zjazdów na „deskach”  —  prosto w sta­
do spokojnie pasących się kozłów.

Ścieżki górskie, znakowane, będą. dostępne 
-tylko za specjalnym pozwoleniem. W  tej chwi

li Min. Komunikacji w  porozumieniu z  Min. 
Rolnictwa opracowuje sieć szlaków i ścieżek 
a na wiosnę, gdy śnieg zejdzie, rozpocznie 
się ich trasowanie.

SCH RO NISKA —  STAGj A  K L IM A T Y C Z N A
Dla turystów powstać mają dwa schronis­

ka: w  dolinie Białej W ody na Polanie pod 
Wyscką i w  Dolinie Koperszidów  Polskich. 
Ma też powstać baza turystyczna na Łysej 
Polanic w  postaci wygodnego hotelu, czyn 
nego przez cały rok.

Być może, że drogą konwencji uda się u- 
możliwie turystom przechodzenie przez teren 
słowacki od Morskiego Oka przez Roztokę 
do najwyżej położonych szczytów i przełęczy 
granicznych: na Wysoką, Ganek, Batyżo­
wiecki, Zadni Garłuch, Swistowy, Lodowy 
(najwyższy szczyt w granicach Polski —  
2630 m.) Baranie Rogi, Jagnięcy oraz na prze 
łęcz Wagę, Żelazne Wrota, Polski Grzebień, 
i Lodową.

W  sferze projektów leży stworzenie, ną ni 
żej położonych, a wystawionych na stronę 
południową zboczach Rzepskich, Stacji klima 
tycznej, na której nie ciążyłby „grzech pier 
worodny”  chosu budowlanego wsi góralskiej 
Byłoby to, co się zowie, nowoczesne uzdrowis 
ko, idealnie rozplanowane, o pierwszorzęd­
nych urządzeniach higienicznych,

Po grypie zapalenie płuc
Nasilenie grypy w Krakowie dotychczas 

wcale nie osłabło. W  dniu wczorajszym na 
skutek wezwań chorych, należących do Ubez- 
pieczalni Społecznej, lekarze pogotowia ratun 
kowego interweniowali w 70 wypadkach. Jak 
już donosiliśmy, przebieg choroby nie jest 
przeważnie groźny, znamionuje go jednak wy 
6oka temperatura. Ostatnio zdarzyły się wy­
padki, że chorzy, którzy zaniedbali grypę, za­
padają na zapalenie płuc.

Wybory w Bieczu i Gorlicach
Na podstawie zarządzenia starosty powiato­

wego w  Gorlicach, wybory do Rady Miejskiej 
w  Gorlicach i Bieczu odbędą się 5 lutego hr.

Nowa kolej Jasło — Dębice
Na wiosnę zostanie rozpoczęta budowa no­

wej linii kolejowej: Jasło—Dębica, która sta­
nowić będzie przedłużenie wielkiej linii kole­
jowej Sandomierz)—Mielec—Dębica.

Nowa linia kolejowa przyczyni się do uspra 
wpienia komunikacji na terenie C. O. P.

Za strajk okupacyjny 19 robot­
ników przed sądem

Przed sądem okr. w Tarnowie stanęło 19 ro 
botników oskarżonych o ekscesy w czasie slraj 
ko okupacyjnego w cegielni inż. Zawadzińskie 
go w Krzyżu.

Spośród wszystkich oskarżonych skazany 
Eostał tylko Franciszek W ytko na miesiąc a- 
resztu.

Rzecznik oskarżenia zapowiedział apelację.

Jak wygada w Zakopanem!
Zakopane. 7. 1. (Te l.) Dziś o godz. 

0-tej rano w Zakopanem temperatura 
wynosiła minus 5 stopni. Pochmurno. 
Wysokość pokrywy śnieżnej 37 cm. 
Puch świeży.

Morskie Oko: tempertura minus 2» 
stopni. Pochmurno. Wysokość pomy- 
wy śnieżnej 47 cm. Puch.

Kasprowy Wierch: temperatura m i­
nus i4  stopni. Pochmurno. Wysokość 
pokrywy śnieżnej 78 cm. Gips prze­
wiany.

Dolina Chochołowska: temperatura 
minus 10 stopni. Pochmurno. W yso­
kość pokrywy śnieżnej 47 cm.

Hala Gąsienicowa: temperatura mi­
nus 11 stopni. Pogodnie. Wysokość 
pokrywy śnieżnej 47 cm. Puch.

Niebezpieczeństwo lawin w Tatrach 
Doskonśłe warunki na południowych 
stokach Gubałówki.

Rozbudowa fabryki 
w Niedomicach

Fabryka celulozy w Niiedonicach zakupiła 
od ks. Sanguszki dalszych 80 mórg gruntu, — 
celem rozbudowy fabryki.

W  ten sposób całe Nicdonice przeszły w rę­
ce fabryki.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 
Sobota, godz. 8 wiecz.: „ Zaczarowane koło".

REPERTUAR OPERETKI LO LI FOLMAN 
(ul. Bocheńska)

Sobota, godz. 4 pop. i  9 wiecz. „Jazda na 

gapt“.

R E PE RTU AR  K IN O TE ATR Ó W  
ADRIA: „Zapomniana melodia".
ATLANTIC : „Miłość w dżungli" (Dorothy La­

mo ur) i „Paryżanka" (Danielle Darie ux). 
APOLLO : „Pola Elizejskie" (Sacha Guitry). 
MUZEUM: „Daniel Boone" i „Dzikie ścieżki". 
nOPP: Po wielkiej wojnie (Spencer Trący). 
PROMIEŃ: „Profesor W ilczur" (J. Stępowski 

i Barczewska)
SW IT: „Jastrząb" (Charles Boy er).
SZTUKA: Hrabia kelner (film  niem.) 
UCIECHA: „Cztery córki" (Trzy siostry Lane). 
W AND A: „Maria Antonina" (Norma Shaerer).

DWA MECZE HOKEJOWE 0 MISTRZOSTWO LIGI
Ognisko (Wilno) — Ł. K. S. 5:2

Drużyna ŁKS rozegrała swój pierwszy mecz 
w  Lidze hokejowej. Zawody odbyły się w Ło­
dzi. Ognisko było nieco lepszą drużyną, pod­
czas gdy druga nie na tyle jednak, jakby to 
można sądzić 2 końcowego wynika.

Czarni — Warszawianka 2:1
W  piątek wieczór odbył się na torze LTŁ , 

mecz o mistrzostwo L ig i hokejowej między 
Czarnymi i  Warszawianką. Mecz zakończył 
się zwycięstwem Czarnych 2:1 (0:0, 1:0, 1:1).

Słowaczyzna mieć będzie włas­
ne znaczki pocztowe

Słowackie ministerstwo komunikacji przy­
gotowuje wydanie słowackich znaczków’ pocz 
towych i własnych blankietów pocztowych. — 
Nowe znaczki słowackie początkowo mieć bę 
dą przedruk z godłem słowackim i datą „t>. X. 
1938“ . Równocześnie przygotowano znaczki z 
podobiznami ks. Andrzeja Hlinki i Ludewila 
ŚLura. Projektowane jest również wydanie zna 
czków gazetowych. Odnowione będą również 
dawniejsze znaczki słowackie z podobizną a- 
postołów słowiańskich św. Cyryla i Metodego 
Znaczki te wydane zostaną w now’ym opraco­
waniu, w nowych wartościach i nowych kolo­
rach. ~
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